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Cliopy Sejm.
Krakódv, 17 czw arta .

P rzesilen ia  ^abm ertow e p rasu ją  naginiinnic w 
ca łe j c e n tra ln e j E uropie. W yw ołały  je  nie- 
flwiyMe, jporew olucyjiie wtosumiKi, jak o  n a s tę p 
s tw ; i mziekfcictwo d łuyo le tn  i<-j wiojiąy. Ail'e lf‘o.1- 
Ska nie ipilŁwcliod^iła rew-olneji po odzyskaniu  
n iepodleg łości; ew olucja .stos^oików sipolecz- 
nyeh ■ ipolityranj-cb odbyła si^ iw Pulsae bez 
tych  grwakowwycfe wetrząśmień m ewnętrznyc-h, 
przez jak ie  prze thodziły  A ustrja , W ęgry Niem
cy . ( id y  ipańlstwa te ok ryw ały  się żałobą po 
kJftśkach i pogrom ach w ojennyah . Tiilsika r>-/.no
siła się  rad o śn ie  do  now ego życia, a  pomimo 
tego  P o lska  ip-zcehodzi jes*cae do dzisiaj cięż
k ie  ptiscsilenia, nie m oże u s ta lić  sw ojego .zą- 
d'u, .unonmować calold^ztaltu sw ojej gospodark i. 
P ra w ią :  l łol.:ńa a ju juow ana .przeszło w iekow ą 
n iew oia w iloezc-nai w  try b y  admówiatiracyjno 
trzech  mocaj-stw rosbiorow yoli, buidową swoja- 
go gm aoliu jrań&twowego zaozynać  m usi cd 
podw alin , a równoczeiśnie burzyć b as ty le  sw o
jej niew oli. Are też  Polska m e jest państw em  
now em , ona m a sw o ją  przeszłość i azasai n ie 
woli nie puzcNnała. Pojyciu niez.de-z.nego byUi 
tkw iły  w  niej /zawlaze Ży we rozw .jały  się w n i . j 
poo tu iaty  i ob jaw y ży c ia  narodow ego , była 
n arodem  ujarzm ionym ,, ale żyw ym  w śród w szel
k ich  wairuiiików. Talki nanód, w yzw olony z pe t 
n iew oli, pow in ien  zerw ać się do g o m eg o  lo tu , 
z a b ra ć  się  do pianow*ej p racy  n ad  budow ą swo
jego gm achu  państw ow ego , z furze szlońci sw o
jej w w rieść n a u k i na przyszłość, zrozum ieć te- 
raźulc^sfzofr i dyktoiw auc pirzez n ią  w^urunki 
istiiiYiiia i rozw oju now oczesnego państw a.

Tym czasem  p iuca  ni:.d rostaiaraicją Ilzoe®ypo- 
spo lite j Poklkiej postejpmje pow oli, b rak  w- niej 
teiuperanneutu lu todyćh pracow ników , ona nie 
obejn n.ye tycih w szystk ich  dziedzin  ad u .im stra 
cji panistiwa, (bez (kltóirej należy tego  fimikcjono- 
■wanla niezak-żinaść p ań stw a  sta je  się p u sty m  
frazesem . N ie ao  trzy m u  jem y k ro k u  naglącym  
w skazaniom  cihłwiti: to  sobie uiiusuny pow ie
d zieć  o tw arc ie , jeżeli nie warmy się oszukiw ać. 
Niót.eiko na  to  p a trzeć  w inniśm y, eosm y z ro 
bili, a le  n ie  wtoluo nam  tak że  sputszlcłzać z oka 
tego, eo nam  do  zrobien ia  zosta je . Bez tak ieg o  
prelim inarza budżetu  p ra c y  istn ieć  i rozw ijać 
się pra.w iiiłąsw  w- now em  swojom paiustwie .nie 
bętóizaemy n igdy .

My tymK-zasesn żyjem y bez rachunku,: żyjc- 
m y  z  on ia  na dizioń. W ystarcza  jodaio lub d ru 
gie prlzea&anie gahłneto',vo. aby zatrzą,ść wręfea- 
mi rj aństiwa. wyprowadzić zam ę t i zam ieszani, 
w tó k  jego czynności, budzić ubawy o buuy.i- 
now anie ca łe j m ad iin y  paifetwowoj. A lycii 
przesileń w ięcej, niż siły paltetw a zmieść .mogą, 
i m ają  one przebieg  ja k iś  złow różbny, odk iy - 
w ający  w szystk ie  słabe  s tro n y  ea łe j naszej go 
spodark i, oałogo naszego życia w/ w yzw olonej 
ojcteyżaiLe. Pt) j r z ę b jc iu  każde j tak ie j choroby 
rozum naloaziujie w ysnuć naukę- ja k  żyć. ab y  się 
jej na pr zyszłość uduronie

Je d n o  z tak ieb  praeśłłeii p rz e d  ot-zi;m-y obec
nie. Ma cno  ch a ra k te r  o stry , zapalny . \V ybuehlo  
w PhiYiifla, gtdy s te r  rząldu w łaśn ie  znaleźć się  po
w inien w ręlku wprawmetn i żdeeydow anran. — 
Piziesilenie nie t złe-kało, aż Acpnowadzim.y lad’ i 
po rządek  wie w szystk ich  d‘zirdzm acn gosp o d ar
k i ioaik/twowei. be. żrodiziło się  na  podłożu nur- 
twijąicoj w- na?żyro orgar.iómi© choroby.

Ośi'cdlkiein jej. ę g n tó i j jn  -iapaliuean^ jlest nasz 
pienwiszy, kc-u^tytucyjny S-cjm ustaw odaw czy . 
P rzyszedł na św ia t z zarazk iem  chiomby, k tó 
ra  de tątd nie zaialazlia ramiojdt.wej rdki lekarza . 
U rodził się bez poliitiyczuej więkazoścd, bez ty ch  
ta len tó w  polity-eznych,, ja k ic h  odbuldowa p ań 
stw a w ym agała. Inteuesa k lasow e wzięły w

nim  g ó rę  i par aliżow ały  każdy-, s ;1 nie.jszy od
ruch. Se-jtm k o n s ty tu cy jn y  nie d a ł k o n sty tu c ji, 
dał n a to m ia s t refom ię ro lną , uchw aloną 
jędrnym głosem  więluazości. z k tó rą  sam  nie 
wite. co zrobić. 1 nawo! w ctiwiilacili w ybuchu 
przesilenia rządu  nie ma siły i zdeklarow ali ej 
woli do w yłonien ia  z siebie w iększości, ma k tó 
re  jiby now y rząd  m ógł się  oprzeć. Ma dość siły  
aby Mśąld obalić , (brakuje juu siły , ab y  rząd no 
wy skonstruow ać. T a k  było  po dym isji P ade- 
K w ukiogo, ta k  je s t dzisia j, po obalen iu  rządu  
-•--lailsikicgo.

Sejm  zrodził s ię  z o id y n aa ji wij borozey k tó 
ra  zapew niła  w  nim  uldlział łUdow. poLrldcmu. 
P ow italiśm y tę  je j za le tę  z uznan iem ; be na  
luldzie w lościaitekim  i robotn iczym  u,przeć się 
mulsi d rm a k ra ty rim a  P o lska , jeżeh' pełną pier
sią  ma oddyćłiać  i czerpać  siły  do sw ego roz
woju. Ale o rd y n ac ja  tai z lekcew aży ła  m iasta , 
jako  rczerw m ary in te ligencji po lsk iej. I b rak  
tego  Czynnika miacd się  dzisia j. Odczuwa się 
przy każdej gposohnośei b ra k  tyolr w yrobiony ch 
s ił po litycznych , k tó ry c h  in te ligencja  m iejaka 
d os ta r  ozy ć m ogła. Nie wytówma tego  b rak u  
najśw iatlejsza, i najkozumitaieiisza ale poza-sej- 
rnowa kom isja kudyfika.earjn a , jeśli u s taw y  w 
koncepcji sw-ojej w ychodzą z  Sejmu waxH'wo, 
jeśli one rozsadizają Sejm i rząd, zanim  kom isja 
kodydiikaęyjna do  w ydań a o n ich  o p iną  p rzy 
stąp ić  może.

C zujem y w szyscy , że  w  kirftyofflny-cli m om en
tach , do jak ich  ta k ż e  obecny na leży , brak te 
m u Sejm owi p o lityków  w iększej m iary , b rak  
przezornych  mis! rzów. adoinych  do  opanow a
nia sy iu aę ji i wisikazania z  n iej w yjścia. N aw et 
bow iem  najwy-żsiza lii.żba praeiciętnych mdyr- 
wiiduabryoh zdolności, pożyteozmych zresz tą  i 
pożądaJiych do w yrab ian ia  codziennych  j>en- 
aów  po litycznych , n ie  da w  sw ojej o umie an i 
jedlnego w y bito. ego ta len tu , bez k tu reg o  obu
m ierać  m usi k ażd e  cia ło  reprezen tacy jne .

N ie chcem y w  te j  chw ih obok nządowego, 
w yw oływ ać w idm a przesilenia se.jmnoYYego. Ale 
m am y obowiaizek zaapelow ać do tego  Sejm u, 
jakim  on  jluż jes t, aby żdaw ał sobie spirawę. z 
ca łe j sum y odpow iedzialności, ’aką  bierze na 
siebie wcd>ec całego  pańWiwa i naro d u , s ta jąc  
beziradnie miobec puzesilcnia, łćtóre sam  w yw o
łał. Pow iedzieliśm y, że zm iany rządu  o b ecn e
go nie uw ażam y r/a nitwjrizefśeie. a le  n ieszczę
ściem byłoby, gdyby  rząjd now y od dolycl-czaso 
wego nie b y ł leppz.ym,. sprrawuiejsiz.ym, bardziej 
p ziev idującym . Nieszidzęściem byłoby , gdyby 
zarazek  iclwroby. nurtująiciej w  organizm ie Sep 
iniu,. przieniósł r-ię na now y g ab in e t, k tó ry  m a 
ująć eiter naiwy fjańgtwo-wiej w chw ili, w ym a
g a jące j eziybkiej i roz tropnej decyzji męo.ów 
stanu^

Frzśsil nia o Eurrpia ceBt«łn?J.
W iedeń, 17 iazerwica (PAT). B iuro (kor. do 

nosi z P a ry ża : Urzędowe k o ła  p rzyp isu ją  obec
nemu,, r  ów,o czesnem u przesilen iu  czterech cu- 
rope "Skich g ab ine tów : w łoskiego, anstrjarik ie 
go, jłolskiŁgo i w egieraldcgo, w ielkie anadzicnte, 
uiważająio, żc ptauosileirie to spow odow ane zo- 
stało  teiidniciśi ią  przjistosoYvania po lityczny  cli 
i gospodaoiczych stouim ków  ow ycłi k ra jó w  do 
traktatu poćfojó Yego.

Przesilenie w fzecliach.
P rag a , 17 elzecwoa (PA T). D zienniki czeskie 

donoszą, że przesilenie rządowie weszło w  s/a- 
d jum  banolzo pow ażne. Dżienmik ag ra rn y  »Ve- 
oor« donosi, że sytuacja pa-lanienbtrpa jest po
ważna. P rzesilen ie  w ybuchło n ie ty lk o  z pow o
du kYreisiji meporo-zuirriienia w  opraw ie .ustale
n ia  eon cAx).ża. lecz równic-ż e powrodu nie w y

pełnienia p rog ram u  rządow ego. M inistrowie 
agrarni (SveMa, S tanok . Ptraszek. S o n n tag  i 
Szirobar zgłosili dym isję. P re z y d e n t rei publiki 
je?®c.ze n araz ie  n ie  rozstrzy g n ął an i o ipizyję- 
eiu, an i o odrzuceniu dym isji. Na ostatmiem po 
siedzeniu  rady  międz.' narodow ej przyszło^ tło 
oiS*reiąa k^nflŚ tru  pom iędzy irJrńsitraird w o ja li 
styoaiylm i i ag ra rn y m i, r»a tte  apn>v/izacyjneni. 
Plrzftóiienie rządowie zd a je  się. nie ł \ d z i e  azybko 
za ła tw ione »Ven!kov« donosi, że n a  osta tn iom  
posiedizeniu padaineaiterneon klubu, ipartji ag ra r
nej nie przyszło  do żadnego porozum ienia .

P n m i m U  M a .
Wara/.awa, 17 ozarwca (Tel. w ł.) SjprAwfl 

przesilenia wikła się coraz bardzie.,. P. Slkul s t ł ,  
k  turem  u wiczoraj w  nocy po wio-:zył N aczelni | 
■patetwa misję u tw orzenia  g ab in e tu , zas-tirzegł ■ 
sobie 24 godzin1 czasu do nam ysłu, a to  v  celu j 
w ybadan ia  opLnji- ikliubów sejuio.wych c c  ao  wy- 
surwanej przez sob ie  ihoncepcjj gabinetu facho
w ego, złożonego z parlamentarzystów.

STANO7VISK0 P. P. S.
W  ciągu  dnia  wichorajszego k onferow ał p 

Skulski z przedstaw  iciełaroi klubów'. D i. chwili 
obecnej jedyn ie  k lu b  socjalbtycizny udzielił od -1 
pow iedz i konlkretoej. M ianowicie kóm isja  par _ 
iamebtahna Zy łązku potsdcrół jiosłćw  wcjalł- 
srtyiczitj"* powzięła jeanom yślnle następującą 
uchwałę:

Zw iązek polskich posłów so cja iis tycznych , 
ro zw ażając  mo7,liwiość rd z ia ’u isiyego w  rządzie, 
kierow ał sic dążeniem  do n ad an ia  po lityce  pol
sk ie j charakteru dem okratycznego, odpow ia
dającego  n a jisto tn ie jszym  (pourzeibom n a jsze r
szych m as liiidowyeh. P o n p o ak u  Ironoepcii rzą
du centrowo-lewioowegu Zwrójzoh  polsikich p o
słów- soL-jalistyozfnyÓh w  (próibąoh ultwonz. nia 
rządu , ipraedRięlbran,vcb obecnie ppzez p. S ku l
sk iego . udziału nie b ie rze  ,

OPINJA P. WITOSA.
W  rozm ow ie z i  ofedem W itosem  f>. S kulsk i n a  

pytAoie o (prograni jurzysztiego g ab in e tu  ośw iad- 
Cfzył: ^ _ i

Co do konE/tytuęji, to  gabinet rde połrzebĄ e  
zaiir/Gwać srtaryowiuka, albowiem  przesądziła 
apraw ę tę już  k o  i W a konstytucyjna Sejmu.

W sprawie rełormy rokMj pM gnie p. Skuiski 
przeprecA adza pla jej w  m yśl ząsad uchwały z 
10 l%»ca ub. r.

N ato m iast eo do sekw estn i go tów  jest afceep 
tow ać komuromis. zaw arty  w  ubiegŁą nadzielę 
przez k lu b y , k tó re  form ow ały  b lok oentrow o- 
iew'ifc.owy.

Co fto innych  spina w, jak polityka zagranicz
na itip.. ip. S k u łk i  ośw iadczył, że w szystk ie  te  
sijuraiwy nfuiafeą być  irozisf nzyguięte w miarę roz
woju Y/ypadlców i w  m ysi ipostulatów- ogólno- 
nairodowyćh.

W  odpow iedzi ooseł Wito? ośw iadczył, że 
dopiero  (po ęB^edtaefnitu zaraąidu k lubu , k tó re  
odibrjdlzie się  dziś ,ran.o, będzie m ógł określić  
stan.ow.ii.dko T. iS. L. N atom iast m oże mu w y ja 
w ić Ejwoją oyrobDią o jjkęę, któa-a jea t zarazem  ' 
o pi11 ją przew ażające j w-ięfidszośei k lubu . W edle; 
tej oipinji w obecnych \rarudkach m ożliw y j e s t : 
jtedyrde powrót do poj rsedUasj koitaepcji gabi- f 
netu cer/u dwo-lewłeowego w raz z p. Sknłakim.J

Utwórzemie gab inetu  belz itiiziału socjaU- 
stówi — eidaaiiem ?• W itosa  —  osłab iłoby  ten  
g ab inet.

W PAZENIE P. SKULSKIEGO.
W arszawa. 17 lezeuwica (Tek wił.) K o re sp in - 

dientowi waszeuiiu na (pytanie, ja k  się  .przed-t.a- 
w ia ją  szanse  m isji utw-onzenia g ab ine tu , ippwic- 
rzonej p. Skulteikiiemra, odpow iedział clomflitema-

rty promjer, że azan^e te  są raczej j^lępomyśłne, 
i w tym duchu złocży w łaśnie ośw iadczenie Na  
uzełnikowi państwa.

Miiuo to w  k o łach  sejm ow ych .panow rło prze
k o nan ie , że n r  wet w  raz ie  g idrby ,p. Skul ki 
z au iad o m ił N aczeln ika p ań stw a  o n ieudan lu  
się jego  m isji, N aczelnik p ań stw a  -powierzy mu 
rOwi ornie m isję i pozostaw i mu swetbodę dzia
łania.

JESZCZŁ JE D N TODNiOW A ZWŁOKĆ
W ar°zaw a, 17 cze rw  a  (Teł. wił.) Naa. Pa iia 

rob. c-brądo.miła w w .oraj do .pózn y nocy , nie 
p o u g lę ła  je d n a k  o sta teczne j decyzji, odlkłada: 
jąjc ją do dzisia j oeć-etn poprzedniego p<>rotzumie
nia tńę z Poi. Stron. Lud.

Zawiadom iony o uem p. Skulski udał gię do 
BeJiveJeru gdzie zakom unikował N iczentikowi 
p an sti.a , że  douiero po atrziunasm cjJipofniedzi 
od P. S. L. i N. P. i? będuie mógł zadecydow ać, 
czy jest w m ożności podjąć się misji utworze
nia gabinetu, c zy  też nie.

Wobec tego  ca la  sytiuacjj w y jaśn i się do 
p iero  dzisiaj Ł j. po poSiedr/.eniaj.-h w yżej w spo
m nianych  klułbówi.

P myiliis to!!R! m  lionci?.
W arszaw a. 17 czerwicą (PAT). K om u n ik a t 

sztaibu ijeneralniego w o jsk  po lsk ich  z d n ia  16 go 
hm.:

N a ońahiku północnym wydłuż rzeki A uty  
po Rłedawnych atasach  nioprzyjaciela panuje
spokój.

WaMci na wschGduim brzegu górnej Berezy
ny, jak ie  się  W ywiązały podw a-i naszej akcji 
w  dniaich 14 i 15 Ibm. odznacizały się  niezw ykłą  
zaciętością. O ddziały  nasze parokro„nie m u
sia ły  a ta k o w a ć  u iep ray jac ie la , w alazą/r białą 
braaia i  % pcinsticą granatów  ręcznych. 15 i 86 
bryigaida piechoty memtzyjacielsjidej u leg ły  zu-' 
pełnemu ro zbioru.

Na odcinku Bobrujslra odą/ar,to ataki bolsze
w ickie na T< manowszicizyżnie,

N a Palenki odoiziały nasze rozbiły kolumny 
niepnyjaidi Iskie, posuwające się w  kierunku  
Oerojobyla i Caeirewacza.

Oiklsiały ai^nji jetn Rydza Śm igłego rozbiły 
silna grupy pi^echynika na lingi T eteiew a —  
Na P odo lu  spokój.
Sfcel ouuziału operacyjnego nacz dowództwa, 

S t a c h i e w i c z ,  pułk. sztabu jen.

Pułk bytomski na froncie.
Bytem , 17 icaeirwica (PAT). Polsk ie  pismu 

gó rnośląsk ie  donoszą  o udzia le  pu łku  byt om- 
sk iego w oJiatnieh w-aikach na froicuc. P u łk  
ten o trzym ał iiozkaz przełam ania f  o u tu  bol
szew ickiego i w yw iąza ł s ię  ize zad an ia  św iet
nie. B raw urow ym  ata.kiem  p rzerw ał lin ję  nie
przyjacielską, żdoby ł liczne ku lo m io ty  i bardzc 
znaczne zapasy  m a te rja łu  iwojeniucgo. D ow ódz
tw o (brygady w yraziło  z tego  pow odu  p rlk o w i 
by tom fk ionw  w- rozikaaie dż iennym  pcchfwaie,' 
poćlkreM a ją/c v.. leozność tego  piAIiu. D ow ódz
tw o pu łk u  bytom iskiego c g ia ;za  w* pismatili poi- 
sk jeh  G órnego ś lą sk a  następująicy kom unikat:

Z irozlkazu nacize-lnego dowódzitwa zo s ta ł w y
słany ipuik by tccJsk i ehirzeltców na  obronę Itee- 
Cizypospolitoj Polskiej, -zagrożonej p rzez ho rdy  
b 0-1-7.ew idkie. O chotniczo ofiarow ali oni sw oje 
oiły  k u  ołironie O/dKyzny, ćHttyc zaąwwńić je j 
granicie i dow ieść przed  św ia tem , że s ą  on 
grotowi um ierać debrow oh/ie za P oiskę. Boha- 
tiensksim ty m  a t tó in  pnzejKjdsśli bandy bolsze
wickie. Żiw.ycięsiwro to  je d n a k  okupione zo 
sta ło  k rw ią . Poległo kilkunastu wiPfąydu sy 
nów ojczyzny, do  wrodzą-.:., że w ęzły, k tó re  łączą 
Polskę z Gćunym. Ś lą (kiem. eą erlniejaze od

.śmierci. Oześc tym  bohaterom . Im iona ich za- 
uższą się  -zł o te mi g łoskam i w  h isto rji Górnego 
Śląska.

Iffsrn y isyslerajcitesjcłprncy 
z firlbctclkciif.

Nauen. 17 roz-erwca (PAT). vD®utaclte A lig. 
Zeituing« odlprowiada na  w stępny  anty ku ł 
»Teuipm «, k tó ry  nwietóził, że w alki miedzy 
Rosją a  Polską są w yrachow anym  manewrerr 
iiomie«ikiej polityki, a a ta k i bolszew ików  są 
ty lk o  cześd ą  płantu rewanżu pruskiego sztabu  
jenerahrogo względem  Polski i Fraiucji. »De.:- 
tscine AFjg. Ztig.< uważa, podejrzenie to  za n ie
słusznie i ośw iadcza, że Poiska zagioi ona jest 
obecnie ty lke od s tro n y  sow ieckiej.

IttHpelacła en?!s!.ęKc! o smanłcfe 
fila Polsttl.

Londyn, 17 czerwicą (PAT). W  Izbie gmin 
zgłoszono in terpelac ję , czy prawdą jest, ze an
gielsk ie  fabryki amunicji Y.ysłały do Polski 
sw ych przedstawicieli celem zorgan izow ała: 
tam fabrykacji amunicji. Prze 1?Ławica--1 rz ą l  i 
odąowiedz.ial. że rządow i je s t w iadom o, iż 
przedstaw iciele angielskich fabryi. a m u it ,  
w yjechali do Polski jed n ak ie  o  zarńacach ick 
rzaó apgrolski nic m e wie.

Trzy dtódźje tzssMc nafi ffsfiwto1.
Fryaztat, 17 oze^wca (Teł. wŁ) *Robotn Ił 

ś lą sk i4 donosi z Mcrawtsikiej O straw y o 2 dyw i
zjach czeskich w  sile 36 tysięcy ludzi, które 
już a d  dawna stoją ąad Osiraw.cą. Oz as i m tych 
d n iaćh  isnrowadzili n a d to  itrrzec/ią dywiz: ę w 
sile  12 tytsięcy, ta k , że  s iły  czeskie, gotow e na 
paść na Śląsk cieszyński licz; obeciu' 48 t \ -  
sięcy.

Warunki Krassina.
P aryż , 17 ctaeswiea (PA T). W edług  ^Jou rnal 

d es  Debatp« s ta ły  koimitei najwyższe^ rady mię- 
dzv^"n'odaw ej ekóńcoricznej n ie  u sta lił jesz-roe 
d a ty  sp o tk an ia  się z K r?ssinem . T ak że  na  o- 
statoifej konferencji L ioyda Oeougea z rep re
zen tan tem  sow ietów  nie powizięto w  tym  -wzglę
dzie żad n e j decyzji.

W iedeń, 17 ea^rw va (PA T). >Voss. Ztg.n do- 
no-i z LondYmi:. Rok«wanSa z K rase neni na- 
p o iy k a ją  p a  c o ra s  w iększe trudności, poniew aż 
K rassin  n ie  m oże dać żadnych  gwara-ncyj. Li- 
czą się  rz seirwa-ntem 3ok;ow»ń.

P aiyż, 17 ctze- wiea (PA T). >Times« donosT1, 
że ostatnie rokowania między A nglją  a Kra*si- 
nem d otj^ zyły  usntenia przez sotwiecsi rząu ro- 
syjsftkt? d ługów  zaciągniętych doi lisicpada r. 
19*17. Krassiią zajbiuje stanc wisko że r-ząd so- 
wiJezki */Je nowlnrer. płacić żadnych długów/, 
któfw b y ły  śc ią g n ię te  proer rząd insperjaJi- 
styezny, albo m ieszcza-i^L  Jeżeli jednak :zą  l 
soYrieetki bodzie uw ażał iza stosow ne w ziąć na. 
siebie te zobowiązania, (będzie w ted y , żądał 
przyznania w szelkich praw i. udogodnień, jakie 
były zaoferowane Rosji swrogo ozasu. Będzie  
nsiiąępnie obstaw ał przy przeprowa-iaexixu po- 
stąjnjtówiań układu lóadyróebiego z r. 1915, w 
którym, pr-zyzrifer.o Rosji Kor.BtantjTWJw’. a 
WTcszc;e zażąda odszkodowania na odbudowę 
c-koiic Rosji, zniszczonych podczas wejny.

ChurchiU na Hsl Lenina.
Paryż, 17 czerwicą (PA T). A ngie lsk i m in ister 

w ojny ChureniLl zam ieścił w' »E venińg  News*

STRACEŃCY
K R W A W A  K A R T A  Z PO W ST A N IA  STY CZN IO W EG O  

NA  RUSI.

(Cir.g d a lszy  — Zeń. ,,N, R N ." Nr. 140)

Noc ów czesnego pam iętnego  dniia b y ła  cie 
m na niezw ykle, slotma, ponura. W  duszach tych  
m łodzieńców v s tępu jących  n a  stos ofiarny 
św ieciły w-szakże b lask i nadzieji. w iara  w' p rzy 
szłość. uczucie iż się spełn ia obow iązek p rzek a
zany przez ojcóY/ i dziadów , o b o w r ą z e k 
k r  ż de go poko len ia  w alczenia o ricpodleg łość 
ojczyzny... P im n a e  godziny pocłióży nocnej 
przeszły  spokojnie: i>rzejeżdżuli obok p o ste ru n 
ków , p ik iet n ieprzy jacielsk ich , stróżu jących  
dokoła m iasta , lecz n ik t ich nie zatrzym yw ał. 
P rzed św item , na leśnej polanie, gdzie u rząd zo 
no w ypoczynek  dla. koni, obrano naczelnik iem  
w >praw y A ntoniego Ju rjew icza , k t ó r y  by ł ini
cjatorem  i bez w y b o r ó w  uznaw any jak o  ducho
w y pnzewodca caiej w y p r a w i .

N ad rzeką Stoihhą. cjtwrorzącą od Aiwłm- 
szew skiego tr a k ta tu  gran icę  przedrozbiorow ej 
R zeczypospolitej, we wsi Motowidłówroo, o d 
czy tano  ludności włe.jęki-3%.,złotą h ram otę“ ... -— 
Bvło to  pierw sze zetknięcie  się z m asą w ieśnia
czą; pierw sze zetknięcie się młudzłeż.y ideali
zującej lud w ie jsk i z rzeczywdstością... O dczy
tan ie  odbyło się w godzinach południow ych, 
dzień by ł słoneczny, ciepły, po nocy zannej, 
sło tnej i w głębi uczuć tych  m łodocianych 
zw iastunów  w olności by ło  radośn ie  pogodnie. 
O dczytyw anie „h ram oty  z ło te j11 odbyło się 
przędą domem zarządu  gm innego, nad głow ą 
odczytulaepoi-. oow iew ala chorągiew  z wiz-emn- 
kiem wir‘?:ar.i Yrchaniolo, herbem  daw nego ki- 
4CW'tkiego w ojew ództw a, k tó re  m iało być od- 
Jąd herbem w-szystkich ziem n isk ich .

W ieśn iacy  pospieszyli tłum nie na  plac, gdzie 
odbywała, się t a  u roczystość  d ia  nich zupełnie 
n iezrczum iria . Z achow yw ano się wrogole b ie r
nie, n iek tó re  g rupy  p a trza ły  n a  ów m łodzieńczy 
zastęp  naw et n ieprzy jaźnie. Chociaż p ro p ag an 
da rzadow n przeciw  m ożliw em  działaniom  po
w stańczym  n t  liusi. ))irowadzrona energucznie 
przez policję i popów, d o ta rła  iH-b, do M ote^i- 
iłó w k i, nic znalazła  tam  w idocznie g ru n tu  po

k u tn e g o . Chłopi tam te js i psfcysluohiwsdi się z 
ajęciem  przemówdeniu m łodzieży, wwięłi ..zło

tą lu a m o tę 11, a n aw et w prownych grupach  t łu 
mu widziLuio b ra tan ie  się w ieśniaków  ze zw ia
stunam i, wolności... J e d y n a  to  b y ła  chw ila p o 
godna, p rom ienna nadzieja , ja k ą  spo tka li nasi 

^S traceńcy w te j v,'ynpr.uvie... O dtąd  towaiwyszy- 
ły  im jedyn ie  trudności, zaw ody, i zbliżała się 
godzina strasz'ivroj k a ta s tro fy , k tó re j g roźna 
rzeczyw istość prześc ignęła  w szystk ie  n a jb a r
dziej ponure przypuszczenia,

„Z łota h ram o ta -1. k tó rą  rozdaw ali nasi S tra 
ceńcy b y ła  zasadniczą u s taw ą  rządu  pow stań 
czego, zapew nia jąca  ludow i rusińsk iem u w szyst
kie n iezbędne p raw a do jego ku ltu ra ln eg o  roz- 
wroju *). T on a k t  państw ow y, d rukow any  
czcionkam i o barw ie złocistej — s tą d  jego n a 
zw a „z ło ta  liran io ta” —  sp isany  by ł w języku  
rusińskim , k iiy licą . to  je s t a lfabetem  używ a
nym  w księgach  litu rg ji w schodniej, a w ydany  
i podpisany  przez „R ząd T ym czasow y11 po w sta
n ia  styczniow ego *:f). P ieczęć w yobrażała  pod 
jedną k o ro n ą  „O rła, Pogoń i A rchan io ła11.

*) BarJ/.o mało przechowało sią egzemplarzy hramo- 
tv. R z jł ro-yjski pilnie je WSSeył, W Kr;-!; o wic. w 
jćunem z biur Bibliotd-i Jagiell. przechowuje się okaz 
Ug» eiek.orego nia.terjał-i historycznego.

*) ZniLiua ty tń h i  R z ąJn  Tym czasow eg-o. u ży w anego  
cd chwili w ybuchu  p iw s ta n ia . na-stąpiki dop iero  u. łS  
m aja 1808 r., a  w ięc  n a  w spom inanej „u ..h ram oeie1' — 
jako na akcie  wcześniejszym — widzimy tytuł „Rząd 
tymczasowy11.

H ram ota sAw'k-rała dw anaście  parag rafów . 
W e w stępie czy tam y następ u jące  ośw iadczenie: 
„Pcw-stawszy zaraz z P o lską i z L itw ą  przeciw 
ko panow aniu  m oskiew skiego, aby  zyskać  w ie
czną w olność i szczęsną dnlę d la  całej naszej 
i iczyzny, ośw iadczam y przed P igiern, całym  

jśw iatem  i narodem , że innego szczęścia nie 
jm agnieiny d la  d ro g ijj  naszej ojczyzny i nie s z u 
kam y  go w n icz tn i wię-roj, ja k  ty lk o  w wolno- 

|?oi. sw obodzie, rów ności i szczęściu w szystk ich  
mieszkańców jak ie jko lw iek  są w iary  i staniu '1... 
Po  tym  w stęp ie, sześć p ierw szych  p u n k tó w  
zaw iera ją  zanew nienia, iż w ieśn iacy  są  n ie ty l- 
ko wolni i rćw^nouprawmieni z innym  stanam i, 
ale m ają p raw o w ybierać sędziów  „z pom iędzy 
siebie11 i  depu tow anych  do  w yższych urzęuów ;
, o da tk i zaś i żołnierza, „będą  daw ać ty lk o  za  
postanow ieniem  sejm u państwra , złożonego z 
deputow ianych całej o jczyzuy11... T rzy  dalsze 
parag rafy  obejm ują postanowiiienia co do ziemi 
ornej, trzwrnańej przez w łościan lub szlach tę  
czynszow ą, na podstaw ie o p ła ty  pańszczyzny 
lub czynszem . Ziemi 3 te  s ta ją  się w łasnością 
ty ch , co je upraw iają , a  d z i e d z i c o m  z a  
t e  i c h  z i e m i e  z a p ł a c i  s k a r b  
n a r  o d o w y “ . Bezrolnym  budnikom , chah 'p - 
nikom  i służbie dw om kiej obiecyw ano rów m eż 
pew ne daiałk i roi . k tó re  d la  nich obm yśli 
,.w swoim czasie11 sejm p aństw a . Oprócz tego , 
tym , co chw ycą za oręż przeciw  panow aniu  
m oskiew skiem u udzielano  conaj mniej sześć 
m orgów  ziemi i sadybę w  ziem iach koronnych , 
albo dożyw otną  p łacę ze sk a rb u  narodow ego. 
Księżom  praw osław nym  (popom l, oprócz u p o 
sażenia  w ziem iach cerk iew nych , obiecyw ano 
nonsję, aby  n ie  po trzebow ali zap ła ty  od ludu  za 

(duchow ne posługi. O statn i punk t hram oty  
stw ierdzał najzupełn iej rów ność, to lerancję  re 
lig ijną i „używ anie sw ego jeży k a  w szkołach, 
sadach  i innych  ziem skich Urzędach1*.

U roczyste zakończenie  „zło tej hramoty** w k i i  los npo tka ł in n ą  nairtję pow stańczą, form u- 
k tó rem  R ząd  T ym czasow y Narodowy- z a p rz y - :ją c ą  się  w  pow iecie Skw irskim , pod  P io trem  
s ięg a ł w iarne docnow-anie jirzyrz-ccizeń w  tym  C hojnow sk im , z k tó r jm  nasi S traceń cy  mogli- 
dc-kumencie zaw artych , ta k  brzm iało: ry  się by li połączyć *). To zm ieniło  ich p iany ;

„Co w szystko , w yżej opisane, og łaszając  postanow ili przedrzeć się w Radom wslskie Zmia- 
c ie jsk iem u  ludow i Podola, W ołyn ia  i-U krainy , n a  kieronl-ni ] ocnodu zm ieniała płatny ich ma 
zachow anie i obronę p raw  tą  h ram o tą  nada- rzeń: ku południow i spodzie w ali się  sp o tk ać  lud 
uycli, zaprzysięgam y w obec narodu , c a łe g o .o  faiuLoaji bu jn iejszej, z ja k ą ś  w iększą św-iado- 
św inta i B oga W szechm ogącego, Bożej opiece luością narodow ą, k tó ry , w edle ich m niem ań, 
noruczając dolę ludu , k tó rem u  w iecznego ży- >octtioę>niojszjTm bwł do  powstamia, zachow ał bo
czym y dobra , da jem y  te  o to  h ram otę do wroło- jw iem  jak ie ś  .aspiracje w olności; g d y  w  R ado- 
Urjcgo gnitnm yro) lUEędu na każd ą  całość niyglskitan, ;ozj' oczynającem  Polesie kijow1- 
(gm inę). szcajm ay, sądzili, iż są um ysły ba tóz ie j ocięża-

„TYMCZASOWYT I.ZĄD N A R O D O W Y 1*), !m-Gziej ciem ne. W  rze-czj’wi'3tości i w jed-
W  pńorwezyrri d n iu  po  wy buchu  pow stan ia , i nym  i w drugim  k ie ru n k u  n ic innegc n ad  w ieJ- 

w te j OKolrcy, pi,zm  k tó rą  przecnodziii nasi k ą  ciem notę tego ludu i zupełny b rak  św iado- 
S traceń cy , i  w  innych  n a  R usi, w ojsko zacho- nośc. narodow ej sp o tk ać  n ie  m ogli... i dziś się 
w yw ało  się bfcunde, w w suw ając na czoło w ypad- aiie spo tyka
ików ..kumy chłopów , stosowtnie już usposobio-! Tó, co m u nieśli w d arze  — w łasność ziemi, 
nych dzięki poropigandzie m iejscow ej policji i prawm. polityczne — w ieszofe sw e m łode życie, 
popów . Cibdoj-skic (e rzesze, m/jbrojone p iyez sw ą m ękę przedzgonną, nie było i nie m ogio 
rząd  w koty  Uinuty 5*efciei y. tw orzyły w anty n a  być pczcz cfemiui m asę ludow ą ocenianem . 
gościnc.jch, u  w ejścia  do  w iosek, rozkapj-w ały  
drogi, z ryw ały  m osty ; słow em , 'in iem oaliw iały 
wsaetMóą koanunikację. G arstka  rnłodzicńceycb 
zw iastunów  w olności spo ty k a ła  więc na k a  j 
żdym  niem al k roku  p rzoszkodj' w p<>- yw aniu 
się swem. D ążyła ona k u  stepom , gdzie, w oko- 
licach B iaiejcorkw i, m ia ła  sio sp o tk ać  z od
dz ia łem  pow stańców , k tó ry  tam  się g n y o w n ł 
pod J-ułjanem  Św ięcickim , ale z nind połączyć

(Dok. n a rt.) . Marian Dubiecki.

‘

s ie  n i e  z d o ła ł a ,  g d y ż  o d d z ia ł  t e n  z o s t a ł  p r a w  ‘J d w  k a p ła n -p  d agog  p raco w a ł w K oiegjuir J w u i * »  
- -  - -- ' ' [rńirlc') in io i ł  T u  ro n ig ic  la ta . v M a rs j W si (w  feanockiem ) i tam  um arł

- • b  1 ( dn ia  8 p aźd z ie rn ik a  -19tó r., g łęboko  pobożny, cierp liM oskali rozrproszouy, przew ódca
wy, pracowity.

*) Z łotej h ra m o ty  a u to ra m i by li ówcześni czlonko- *) P ic lr  Clieyn-.-,v«ł.-;. „ ‘ire r  w y ż fzcg o  w y k sz ta łcen ia , 
w ie W ydzia łu  R usi: Izy d o r K o p ern ick i. prof. uniw  .-tudjow .d n ap rzó d  w i o iw tn -y iec ie  t in n ' ?kim. p o tem  w 
k i jó w .,‘późn iej J a g ic l i . , /  A le k sa n d er Ja b to a o w sk i — 1 ;.i ;;d( n j i  j .-n e rsln cg .i sz?. ibu, w re t-e rsb u rg u ; na  -wieść 
tt.i in y  później h is to ry k  — i E dm und  R óżycki, je n e ra ł :  o p o w stan iu  p rzy b y ł dc k ra ju  i . p ierw szym  dniu  
w p o w stan iu  stvczinoY reni. j c łriałaJnosci sw ej o to czo n y  przez M osaali, u ję ty , został

»*) J u liu sz  Święcicki, po latach k a to rg i, . Sybirze, I n a  p o czą tk u  czor.Y-ca 1863 r. rozstrzelany w Ż ytom ic- 
przybjł do Galicji, wstąpił do zakonu 00 . Jezuitów, 1 rzu.
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mm N O W A  R E F O R M A 'P ą te k , 18 CBerrca* 1920.

»dpowi<> l i  n a  Ha+ L en ina do  ang ie lsk ich  ro b o t
ników . \V w yw odach s-woi-ch stw ierdza  on, że 
d y k ta to rzy  bofeaewlocy otworzyli, do resz ty  o- 
cay tvm  ludziom , któ>;zy się jes*cize łudzili. — 
Końca?/*- a rty k u ł, pisze Cłrurahiłl: »Nie zapo
m inajm y, że Lenin trerolnił przez, swoją- zd radę  
m iłjon łSuaiTŁCÓw k tó rzy  ians«i li potem- na fron t 
pra n custk o - a rag teD k  i. Z pow odu wz-moonienia 
fron tu  n iem iw kiego  przez ów m itjon, wiel-u 
żo łn ierzy  francm iskkh i angieLskkii aginę-lo i 
odniosło  rany- Lenin zn iszczył repmibFke ro sy j
ską, rozw iązał p a rla m e n t ro sy jsk i i pozbaw ił 
k ra j zw ycięstw a poko ju  i w olność i. I t ó i  sivo- 
jenm 1 krajow i dał w zam ian za to? P rz y p ra w i 
g"o o g łód, w yludnił m iasta , zu irom ył przem ysł 
i roliuoŁwo rc-sy j-dJe-

W  owiseikw z l.stem  L en ina p o d a je  » Jo u m al 
3et; D ebata*, że lis t te n  w yw arł w  ko łach  an 
gielskich  robo lid  jzy ch  ja k  najgo.iscze w rażenie.

S3cj2iiś2i w:oscy w Moskwie,
W ałcz, 17 czerw ca (PA T). Z R zym u dono

szą: W obec a larm u jących  w iadom ości z Rosji, 
A grnaja  Stefami stw ierdza stanow czo , że ko- 
m unikaega ra cl i o tel egr j  fi ozn a z Mo k w a  -wczo
ra j jeszcze fomcjonowala bez zauzuitu. Pnzesła- 
no bowiem z  M oskwy w iadom ość o  uroazy: tera 
p m .ę c iu  delegacji socjalistów  w łoskich  w Mo- 
tkw ię.

Poważna sytuacja w Persji.
P ary ż , 17 czerw-ca (PA T). P-erstoi m in b te r  

efiraw  za«iranicziiyeJi iks. Fir-uz ośw iadczył wo
bec finziedstawk-ieli »D aily M ail*, że położeu.e 
w Peiwii je s t nadzw yczaj pow ażne. Z T eh era 
nu dom  uzą. że K m estik  K lian  obw ołany  został 
p rezydentem  m inistrów , a rów nocześnie zosta ł 
HwoP-treui wojnjy rządu  sow ieckiego.

Bs!S284l£V EfimujSl ł HrsifŚt&lfł 
Giiitie ć;?ci:sd: to.

Lwów, 17 ctaerwtea (Tol. wł.) »YV|peired« do
nosi z Ilekiąg-foicu-:

'W edle doniesień  z M oskwy. rząd  -bolszewicki 
zaproponow ał U kraińcom  p o d je ' ie rokow ań  w 
ąprawde połączenia  U kraśni/ z Roeją. Bolszew i
cy zajpewmiają U ikraiikom  p ełną  n iezależność, 
p o i  w arurik ian  v p .  awatózertia i u trzym an ia  
rządów  kom unistyczn,j ch. Poza tern pozostaw i 
R osja  Uikrainie sw obodę rozw oju , i zapew nia 
jej pom oc p rzy  odlbujdowie k ra ju , a ponad to  
obiecuje  jej p ro /łą c z e , |k  G alicji w schodniej do 
U krainy  W  zam ian  za  to  wojr-tka miktaińskle 
m iałyby  obow iązek zwróqić się  przeciw  Polsce.

Protest ukraiński w LrnlynJe.
N auen , 17 r z e r w a  (PAT). P rzew odniczący  

uk ra iń sk ie j de legacji przy fconfereecji poko jo 
wej w ręczył L loydow i G eoige p ro te s t przeciw- 
ko  reprezen tow aniu  U krainy  przez K rassina , 
pcfefewaz U kraina  je s t nSezaieind* i nfe je s t w a 
salem bolsze ,vików.

d y n a ła  Ratt-iego, k tó ry  m ianow any z o s t a ł  przez 
S to licę Ą postouską w ysofcsn kom isarzem  k o 
ścielnym  dla G órnego Śląska.

Dywizjo franetiska na G. Śląsk.
B ytom . 17 eaerw tra (PAT). P ism a niem iec

k ie  donoszą, iż w  Uoguiimaji zbiera się  49-ta 
franci tsk a  dyw izja  strzelców , k tó ra  ma p rzy 
być na  Słą&k dfa w zm ocnienia tu te jsze j załogi 
w ojskow ej kcjaileji.

ROZBICIE W IECU PRZEZ NIEMCÓW.
Olsztyn, 17 eueiTwlc-a (PA T). W  Gsfcro<taie m iał 

s ię  odbyć  w  n iedzielę  wiec poPiki. Zebrało się 
około 600 Polaków . Niem cy terzy razy  w iec ten  
rcrrbłjnlż a  Pożac y w zityw iali go  trzy k ro tn ie . 
O atateo iiiie  wiec aukoaczył s ię  bó jką.

NfEM CY B IJĄ  ANGLIKÓW  W GDAŃSKU.
G dańsk, 17 aaorw ca (PAT). » D ziennik Gd; ń- 

ski‘« donosi: W  so b o tę  o godz. 9 w iW zorem
znaleziono  ipmy idiicy AYMhełmst asso ciężko 
roitryego a tjrL ^ a k ie jo  m ary n arza . D ochodzenia 
wylkaeały, ż e  m arynarzu. zraniono podczas 
krw aw ego s ta rc ia  m iędzy angielsk im i tra ry n a -  
n-anri a ludności? cywrómą. "  nowym  pwręie 
znaleziono rów nież dw óch ran n y ch , k tó ry c h  od 
wiuzicno do laza re tu  awgicłlskiego w  B rzeszczu.

poi skrom słow a znaczeniu  w yrazu. W  d o d a tk u  
uderza, b ra k  to le ranc ji, szczególniej w zględem  
innych narodow ości. P o lacy  r.p. są  pk łfpow a- 
ni do niem ożliwości, nie flziw więc, że ich po
słow ie prow adzą p o litykę  opozycyjną w zglę- 
dera rządu.

P rześladow ani są n ie ty lko  P o b e y  —  dodaje  
pos. N iedziałkow ski — ała  i w szelkie g rupy  
sk ra jne  lew icow e. W ty ch  w arunkach  zrozu
m iały jest ferm ent w śród robo tn ików 11.

I

K r o  peistua c r c  ptoclć f ł  d l

iscutp if
SKUTKI STRA JK U  W KARW INIE.

C ieszyn, 17 eworwea (Tel. w ł.) Prodiukoja w ę
g la  w  kapaLnia.nh w  Z ag łęb iu  oętrawfcfco kar- 
wińakfm  w ykazu je  za  d w a  tygodn ie  cjzerwca 
ub jd ek  pór n # .  tom. P rzy czy n ą  tego  je s t  s tra jk  
gómnrlrów i polskich w  K arw in ie , k tó rem u  ko- 
m b ja  k o a licy jn a  przypatinuje się znłpjełnie b ie r
n ie, n ie ełacąk1 epeta ić  s łusznych  żądań  górn ików  
pjflskfcih co do ulsuinięfcia żandairlnerji erzo kiej. 
Sk-v.tjkiem Jfcgakiu yęigćn s ta n ę ła  s ta lo w n ia  w 
h u tach  toyn jecd iich , a jeśli sy tu ac ja  nie zpiie, 
ni się  do końca  f-g iuL i a , w yg asn ą  rów pież w 
Tlrayńciu t. aw . w ysokie piece. P ięć ty s ięcy  ro 
b o tn ik ó w  z-u&tanie b e z .p ra c y . To sam o g:ozi 
cegiein iom  w Erysratacie. C ieszynie i B ieb k u . 
K rajow i grozi P ru ta  goppodaPaŁa, o  ile  koauisja 
w  iła jk rc tszy m  czacie n .e  zażegrta s tra jk u . Po- 
zihav-ienie p ra c y  ty sięcy  rabo.tnsoów spow odo
w ać m oże tak że  g roźne po lityczne  następ stw a . 
J« s t  to  o s ta tn ia  chw ila , a b j rząd  polaki zw ró
ci! s ię  z in te rw en c ją  w te j Sipulaiwie do  P a ry ż a

ŻĄDANIA WÓJTÓW GÓRNOŚLĄSKICH.
B ytom , 17 qzerwioa (PA T). Prtaetd panu d n ia 

mi ze brał i się w  R aciborzu  wójert i rad n i gm in 
z  tego  pow .auu i ul hwallli p-izcdło-życ kom isji 
k o a licy jn e j na^ójpiujace *-ezcłuictje:

Ż ąlanny  sna-nowczo od odipcrwicdni-ego u zę- 
iłu, m ianow icie od fczeówietmoj kom isji m iędzy-' 
sojuteanioziej rzrw1 zą&,^j i [plebisc-ytewoj, co  n a 
s tępu je : iUżcby 11 bm. mroczyA-ie pnzynzeezoue 
równoitprawm ienie ludu  p-ełdkiego x ludnością  
niienueoką -było j t k  ra j/cM łe j pr^eprowatu: one, 
żądam y m ianow ania  uiizddinika, w łada jącego  
dosk(>naIe obok języtka n-iomiecikiego tak że  ję 
zyk iem  jMibkim, żądam y, b y  doda-nazono w 
ja k  najidrótszyni czasie  fonrwutairzy urzędow ych 
z  napisam i poteldomi. żądam y n a ’ik i r z k o b e j  
w ięay k u  poisk^n i io chow iąaK.owo d la  wttz-yst- 
kicih dzieci poi kiok. żądam y  Toajm-rządzcnia, 
m ocą k tó reg o  p rzystąp ić  Łędlziemy m ogli do 
■wyboru opiekuii>aw stk ok rydb , żądam y w ydan ia  
rozporządzenia co  do  u tw orzen ia  s traży  m iej
scow ych, w ; b .a n y c h  ;praez za«tępcVyw gm in, 
żądam y nowycili w yborów  do scjimikóiw pow ia
tow ych, żądam y  usunięcia  ioispeltitorów sEkol- 
nycii, n ie dają. orri bowiem  gw aranc ji, by  na- 
uiica p o lska  r o s ła S  sfe Iccznie p  zcprowaidKona. 
V ii-eaacie: pon iew aż po stęp o w an ie  land  ra t a
W elentkapa je s t  stronnicze, żądam y jego na- 
tychm iastow cyc iss^ruięcla, g dyż  jak o  u rzęd n ik  
kom isji k o a licy jn e j pow inien  on. p rzestrzegać  
ściśle zasad  rów noujiraw nicn ia . Żądam y sia- 
ncwictzo. lny nareszcie  słunzne nasze  żąd an ia  
wwizględiMono, a n ie nzrncano ich do kosza , ja k  
to  d o tychczas p  aktykow -ano.

SĄD KOALICYJNY NA G. ŚLĄSKU.
B y  lora, 17 czerw ca (PA T). Sąld koa licy jn y . 

« k  'nstytuow m ny świeżo iako  n ad zw yczajny  
try b u n a ł, sądził ja k o  pierw szą sp raw ę zn iew a
żen ie  godła  n a  k c ą s u b c k  po i k im . Jed n eg o  
ze spirawc-ów sk aean o  na  Id dn i a resz tu , d ru 
g iego na 10. T egoż d n ia  sk aza ł sąd  na 'grzyw
ny szereg  Niesnwów za obrazę pati-oli Uanou- 
skich.

MC-R5 RATTI W OPOLU.
W iedeń, 17 czerwicą (PA T). B iuro k o r. d o 

nosi z  W  oebrw ia o p rzy jęc iu  nuncijius-za R at- 
tiego przez p rzedstaw iciela  rządni i kom isję 
piebL-cytor *. Je n e ra ł Lerond p rzy rzek ł R a ttie - 
mrii pom oc ze s tro n y  misji.

B y ta ti , 1 . caerw ea (PA T). D nia 10 bm. m ię- 
d z jrs o jinszn w z a ko  misj.a rządząca w Opolu p rz \-  

uiraęcLowo w pała-ou reg en cy jn y m  ks. k ar-

P a rv ż , 17 dzeirwira (Tel. wił.) W edług  »Ma- 
tin« kc-uftieuoja m hjtfeynaro.iow a, m ająca  za 
zadan ie  o b :c n ę  inteircisów cudzozi^iaców  w  
R osji, a sk łaniająca się z  przedstawaedeł-i 10-c(u 
-ftańscw, metaliła zawadę, iż R osja i w reystk ie  
p aństw a, pów stałe  n a  teren?.oh bv łego  tes,0''- 
s tw a  ro sy je 'dago , w itthe sa  zobow iązać się do 
pokryer? obciążeń całego cesarstw a .

J.E.KS.EiSlCBpSłlMt!5l
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C hw ałą nasza je s t b o h a te rsk a  w ak - 
czność żołnierza naszego, n ie zapom i
najm y jed n ak , że  poszłaby o n a  n a  m ar
ne, g ay b y śm y  nie spełnili obow iązku 
zasilen ia  sk a rb u  naszego  P ań stw a , sp ie  
szne z podpisaniem  pożyczki, k tó ra  też  
je s t jedynym  ra tu n k iem  w łasnego  n a 
szego dobroby tu .

A dam  Sapieha 
ks. Biskup krakowski.

Litwin? o stosunkach z Polską
Z K ow na w rócili p o s ło w e  polscy : prof. K a 

m ieniecki i M. N iedziałkow ski, dokąd  jeździli w 
celach osobistego ze tkn ięc ia  sl^ z po litykam i 
litew skim i. Pcsłow io nasi podzielili s ;ę z re 
dak to rem  „N aszego K ra ju “_ n astępu jącym i 
w rażeniam i z pobytu  w siedzibie dzisiejszego 
lżadu  litew skiego.

tV Kcwrkie —  m ów ili posłow ie —  ze tk n ę li
śm y się ze w szystk im i przedstaw icielam i 
s tronn ic tw  po litycznych . N ajbardziej in te re su 
jącą  n.sa k w e s tją  b y ła  sp raw a sto sunków  w za
jem nych m iędzy L itw a  a  P olską. N a  te n  te- 
n a t  prow adziliśm y szereg  rozm ów . N ajprzy- 
ch y ln iti usposobiona je s t d la  nas socja lna  de- 
nu k rac ja . J e j  leaderzy , pp. AYęsiawski i Kai- 
rys ośw iadczają, że w ie lka  L itw a, obejm ują
ca: W ilno, K ow no i M ińsk, je s t utopią. L itew 
sk a  R zeczpospolitą  w program ie socjalnej d e 
m okracji obejm uje K ow no i W ilno. U stroiu te j 
R zeczypospolitej port.ja n ie  przesądza, nie w y 
k lucza  jed n ak  u stro ju  k a jd o n a ln eg o , o ileby 
tego  życzę ło sobie W ilno. F ederacji z P o lską 
p a itja  rówmież nie odrzuca. G dyby do w ładzy 
doszły  w Poisco żyw ioły lew icow e, federacja  
litew sko-po lska  znalazłaby  w L itw ie w ielu 
zw olenników . O becny rzad  litew sk i socja lna  
dem okrac ja  tra k tu je , ja k o  rząd  >i>ar ezcellence t 
reak cy jn y . Co do m. Wilna., p a r tja  ta  zgadza 
s?ię na to , by sjwawę ro zstrzy g n ąć  bądź w d ro 
dze p lebiscytu , bądź przez k o n sty tu an tę . I  w 
jednym  i w drugim  w ypadku  głos B iałoruca 
w yklucza. Socj^dni dem okraci litew scy  gotow i 
są ta k to w a ć  o przeprow adzen iu  p a rk  ty  c znem 
tego  progrm m i z  P . P. S.

Socjaliści ludow cy, ściśle b iorąc ch łopska 
p a itja  Ś lażew ieza i G rinkusa, uw ażają , iż ze 
w szystk ich  kombimaeyj zasadniczo w ykluczyć 
należy  B iałoruś. Vv ilno  m usi być częścią L itw y  
i ten  p o stu la t nie m oże u legać żadnej w ątpii- 
w eści. F ed erac ja  z P o lsk ą  na  razie  jest n ie a k 
tu a ln ą . Możo będzie m ożna o n iej mówić za 
la t 30— 40 W ów czas sy tu a c ja  m oże się zm ie
ni. Spraw ę W ilna  o ile go P o lacy  L itw inom  nie 
zw rócą, rozstrzygn ie  in te rw en c ja  koalicji, k tó 
ra  niew nlplrw io w ypadn ie  n a  korzyść L itw y.

C hrześcijańska  dem okracja , k tó re j lead e
rem  je s t ks. K rupow icz, sk ład a  się z trzech  or- 
gan izaeyj. 1) z w łaściw ej Chrz. D em okracji,
2) z federacji p racy  (o rgan izacja  robotnicza) i
3) ze zw iązku gospodarzy  w ie lk ic h . W szy st
kie te  g ru p y  są prow adzono przez księży i m a
ją  n astęp u jący  p rogram  polityczny:

G ranico Liłtwy sięgać winny m  północny  
w schód pod L ibaw ę. idąc  brzegiem  B ałtyku , 
obejm ow ać w inny  ca łą  Litwrę p ru sk ą , po/.niej 
biognąó m uszą wzdiuż g ran ic  b. K ongresów ld, 
na w schodzie zaś lin ja  ma, biedź m iędzy Moło- 
docznom  a  M ińskiem, przyczem  naituardzicj na 
północ svysuniętym  p u n k tem  w inien być n a le 
żący  do L itw y  Dvnebuirg. Od ty ch  g ran ic  e t
nograficznych  p a r tja  sk łonna je s t bardzo n ie 
w ielkie poczynić u s tęp s tw a  n a  m ecz P o lsk i np. 
B ia ły stok  —  choć to  k w estja  jeszcze. M ińsk i 
B iałoruś chrześcijańsk ich  dem okratów  nic nie 
obchodzi. O plebiscycie nie m oże być  m ow y. 
O federacji —  rów nież. Spraw ę W ilna  (w pow. 
w ileńskim  w edług  s ta ty s ty k i litew skiej je s t 
3 p rocen t Polaków ) ro z s trz y g n ę  albo en ten ta , 
albo w alk a  zbrojna.

T yle  g ru p y  sejm owe. Poza niemi s to ją  dwie 
g ru p y  in teligencji, m ające  sw ych p rzed staw i
cieli w  Sejm ie. Obie za jm uja w  spraw ie s to su n 
ków  polsko-litew skich  s tanow isko  id en tyczne z 
g ru n a  Sleżew icza.

P o s e ł  K am ieniecki ośw iadczył:
„B yliśm y w Sejm ie, rozm aw ialiśm y niem al 

ze w szystk im i po litykam i, obserw ow aliśm y o- 
gólne nastro je . Jed n o  d a  się stw ierdzić: s tru k 
tu ra  państw ow ości litew skiej jest. jeszcze w za- 
lo d k u , n ic zna laz ła  jeszcze w łaściw ego w euro-

PrawGSfawie na likrsinie.
P< d a jem y  ni^ej w yw iad z pow ażnym  działa- 

jczem  ukra ińsk im , p. T. Jefrem ow em , w  s p ra 
wie sam odzielnej cerkw i p raw osław nej na 
U krain ie. J e s t  to  dy lem at, k ló y r i P o lsk a  u  s ie 
bie z/ n iedalek im  czacie ro zs trzy g ’ ać  będzie 
ni u d a l  a.

U rzeczyw istn ienie niezateżności ce rify i u- 
k ra iń sk łe j —  m ów ił p. Jcfrom ow  —  zostało  
zasadniczo zdecydow iuie i obecnie p rzedsię

b r a n e  są  w  ty m  celu pierw sze krok i. S praw a 
i ta  u iega zw łoce w obec niew ykorzenionycłi je- 
jszcze p rzeży tków  przeszłości. D aw niej cało 
w yższe duchow ieństw o na  U krainie było sp e 
cjaln ie dobierane. A rchierejów -U kraińeów  w y
sy łano  przew ażnie do W ielkorosji, W ielkoro- 
s jan  zaś n a  Tlkioiwę. Sobór z ro k u  1918, dzię
ki specjalnem u system ow i wyborcz-cmu, był 
przedsiawiciielem  oficjalnych sfer cerki iwmych. 
S k ład a jąc  się ze zręcznie dobranych  przez u la 
dze p rzedrew olucy jną  m syfiku to rów . odrzuci! 
< n ideę au to k e ia lji cerkw i j dąży ł ku  M oskwie, 

j W ted y  m inistrem  w yznań by ł Z ieńkow skij. J a 
ko au to k efa łis ta , był n iezadow ólany  z djecezji 

i Soboru, lecz nic nie m ógł w ted y  uczyn ić  
w ńrew  po lityce  m oskiew skiej w yższych sfer 
cerkiew nych.

O becnie sy tu ac ja  się zm ieniła. P osiadane są 
deść pew ne inform acje, że p a tr ja re h a t pow sze
chny  zgadza się n a  nziKriie niezależności cer
kw i uk ra ińsk ie j. Tym czasem  zaś odbyw a się 
p roces ukraitrfzacji nabożeństw  cerk iew nych . 
Życie dziejow e narodu  odbiło się n a  języku  
ty ch  nabożeństw , k tó ry  ma U krain ie s ta ł się 
liarodcw ym . znacznie się różniąc od m oskiew 
skiego. S tan  tak i trw a ł do końca  18 go wie 
ku. D opiero w końcu 18-go w ieku K atarzyna 
II. w y d ała  »ukaz«, »ażeby  w cerkw iach n a  U 
k ra in ie  podczas nabożeństw a przem aw iać g ło 
sem w łaściw ym  narzeczu  ro sy jsk iem u ?. Paw eł 
I. w  ro k u  1800 w ydał ukaz , zab ran ia jący  s to 
sow ania w cerkw iach  ukra iń sk ich  a rch itek tu ry  
uk ra ińsk ie j. Oto dlaczego w szystk ie  now e cer
kw ie zbudow ane są  w s ty lu  m oskiew skim .

N a UKrainie praw obrzeżnej od daw na istn ie
je zw yczaj n aro d o r/y  s taw ian ia  na  ro zsta jach  
figui i krzyżów . W  la tach  1870— 1880 zaczęto 
je  burzyć i zabran iać  ich staw ian ia  n a  m ocy 
ukazu  Synodu z in ic ja ty w y  hr. T o łs to ja  czy 
Pobiedonoscew a. Później w  la tach  1890 za
broniono archirej-om noszenia na  m itrze k rzy 
żyka . W idać z tego . że przy jaznych  stosunków  
ty m ięd zy  ukraińsk im i działaczam i cerk iew ny
mi a ru sy fika to ran ii być nie m ogło.

O becnie w cerkw i u k ra iń sk ie j w rócono do 
w ym ow y u k ra ińsk ie j, zebro: io n e i przez K a ta 
rz y n y  II. N iek tó re  nabożeństw a u k ra ińsk ie  od 
praw iane  są już w języ k u  ukraińsk im , W śród 
ludu  rozpow szechniona .jest ew angelju , p rze
tłum aczona m  języ k  ukraińsk i.

W tg ć le  w  m ia rę  z e z n a ń  m im o  u s i ło w a ń  ze  s t ro n y  zb ió rk a  u liczn a  p iz y  sto lik ach . Z b y teczn ą  o k azu je  się 
G ro d z k ie g o , T a s z y c k a  ro b i  n ie s y m m tv c z n r  w ra -  ’ uctr/.eba. z ac h ę ty  do ja k  n a jw ięk sze j o fiarności n a  c e l )

f « k  w ie lk ie go  z j ia r z t r ia .
D j.A  WYCIECZFK PO LSK IC H  W (1DA.NSKL'. TG. 

z W artzaw y : N zac -ln a  no la ludow a w 'Id a iw k u  w y 
raziła  g o tow ość  zajm owaU t* roc przy j ą  icm  i uinic- 
szczordem  w G J a n ik u  w ycieczek  i d ep u ta cy j z Polski,
0 ile o ich p rzybyciu  o trzy m a poprzedn io  zaw iadom ię 
r.io,

RUCH P R Y W A T N Y  DO PO CZT PO LO W Y C H  
W STRZY M A N Y . Tol. z W arszaw y: M in isterstw o poczt 
i" te leg ra fó w  w y d a ło  po lecen ie  w strzy m an ia  w sze lk ie 
go ru ch u  p ry w a tn eg o  do  w szystk ich  p oczt polow ych.

Z T O W A R Z Y ST W A  ST R Z EL E C K IE G O  piszą han u  
W nio-hóclę. 20 lun, odbędzie się i,a s trze ln icy  uro- 
c-zyjiośe og łoszen ia  k ró la  ku rk o w eg o . B iać  k u rk o w ą  
y.t clieo ja k  n a jliczn ie j staw ie  się  do  s trz e lb y  k ró lew 
sk ie j ro zp o czy n ające j się o godzin ie  5  po  po łudniu , a 
j ubłieznośe z ap ra sz a  się do w zięcia udzia łu  w te j wic-. 
Kową tra d y c ją  uśw ięconej u ro czy sto śc i p ra sta reg o  
bractw  »  ku rk o w eg o .

Z T E A T R U  PO W SZEC H N EG O . \Y n a jb liższą  soliotę 
19 bm . w y s tęp u je  nasz  te a t r  z p rem ierą  w y b ornej. &r- 
cyw esokłj fa rsy  p t. „ S ta ra  ki m ed ia n -k a “ dw óch nap 
w j b iin ic jszyoh  n iem ieck ich  a k to ró w  kro toebw ii;
P hoernlu-na i K a le lim rg a . W  k a n ik u ia m y m  o k resie  
lctr.im , g d y  po w ażn ie jszy  le p t- i tu s r  u stąp ić  m usi m iej
sca  lek k iem u  i w esołem u, będzie  t a  k ro tochw ila. jed 
nym  z na jw ięk szy ch  Si k ro só w  śm iechu, tem b ard z iej 
że g łów ne ro le sjK i-zyw ają  w  rek ach  pp . C zechow 
sk ie j, K o lm ar (ro la  ty tu ło w a), K ra jew sk ie j, B oina- 
row sk iego . K o lw asa  K o re ck isg e  Ja w o rsk ie g o . I .a s>  
w ieża, Y a g n u , newskiego i P a rnow sk iego . R eży serję  
sz tuk i p row adzi p. K o reck i, . g ta r a  k o m ed ja n tk a  ‘ po
w ie rzo n a  b ę lz i j  w r ie d / ie lę  20 i w p o n ied z ia łek  21 bm.

Z T E A T R U  „BAGATELA*’. G rube ry b y “ w „B aga- 
te li‘‘ n a  rzecz B iałego  K iz y ż a  p o w tórzone  zo stan ą  w 
sob o tę  19 bm. o godz. 4 po  po łudn iu . P ię k n y  cel w ido
w isk a  i p rz y stęp n e  cen y  p rz y c z y n ią  się  niezaw idnic 
do zar.e łń ien ia  w idow ni i^ a tra .

FA Ł S Z Y W E  Dfl-M ARKuW Kr W  OBIEGU. W czoraj 
p rzy trzy m an o  dw óch 12-ietnich ch łopców  Szeląga  
K o b h lę . k tó rz y  usiłow ali puśc ić  w ob ieg  fa łszyw e Ni- 
lnarków ki. C hłopcy  tłunn tczy li się, że te  b a :k n o ty  
.znaleźli, wyehodz.ąc ze szkoły , na  p lan tach . O ile to  
tłumaczenM-. o d p ow iada  p raw dzie , w y k a żą  zapew ne do ' 
elo d /.e ria . k tó re  się  toczą.

NIESZCZĘŚLIW Y W Y PA D E K  W  W A R SZ T A T A C H  
ZEAiLUGI P O L S K IE J. W czoraj około  godz. 11 przed 
po łudn iem  w ezw ano  p ogo tow ie  n a  Z abłoeie  do  yffr-- 
sz ta tó w  Żeglugi po lsk iej do ro b o tn ik a  J .  G a-ie ie la  
k ió rem u  pas tran sm isy jn y  m aszy n y  chw ycił rę k ę  ; 
złam ał ją  w. dw óch m ieiscach.

ŚM IERĆ W S K U T E K ” NIEO STRO ŻN EG O  OBCHfl 
DZENIA SIE  Z PROCHEM . J .  C h l a ,  l a t  16, w yrobm k 
r-.abił ru rk ę  żelazną p rochem , p rzy ło ży ł ją  J o  .aanio- 
n ia  ja k b y  strzelb ę , a n a s tęp n ie  p ro ch  zapalił. S kutek  
b y ł sk raszny W ybuch, k tó r y  n a s tąp ił, u rw a ł m u rękę 
i zgn ió tł k i a lk ę ” p ie rs io w ą, w sk u te k  czego n as tąp iła  
śm ierć n a  m ie jscu .

ECHA M IL JO N O W iC H  M A L W FR S A C Y J W  OBO
ZIE JE ć.C Ó W . J a k  don ieśliśm y p r to d  k ilk u  ty g o d n ia 
mi, w  K rak o w ie  a resz to w an o  por. B o ten b e rg a , k tó ry  
dopuśc ił się  znacznych  m alw eisao y j w obozie jeńców- 
w L a ta m i- :;  na  d ra g i dzień  a resz to w an o  jeg o  współ: ;- 
k a  M odlingera . O becnie zaś to ezą  się  w ŁaJn ucie d o 
chodzen ia , k tó re  w y k aza ły , ż • n a d u ży c ia  tc  b y ły  dzie
łem  całe j spółki, lo k tó re j  ci dw aj należeli. P o  a re 
sz to w an iu  k o m en d an ta  obozu, pe r. M azura p rzy b y ła  
k o m is ja  sz k o n tru ją z a  ze s tre n y  in te n d e n tu ry , znalaz ła  
k o lo sa ln e  -b rak i idące  w m iijony . A resz tow ano  zaraz 
na m iejscu  por. M azura, sierż. C hajeea , B e łu e r isk i go ,
1 por. Z aiio rn iak a  i szor. L eszczy ń sk ieg o , g łów ni jed n ak  
w spó ln icy  M azura por. R o ten b e rg  i p o dpor. M odłingrr 
zbiegli.

J a k  się ok aza ło , oba j p rzez d w a  ty g o d n ie  u k ry w ali 
się  w Ł ańcucie , m ieszk ając  w  grobow cach  na cm en
ta rz u  żydow skim , gdzie im rodzino zn o siła  jedzenie, 
K iedy  ju ż  sp rz y k ry ło  się im u k ry w an ie  w grobow e;’ 
w y jech a li pew nej nocy  fu rą  do R zeszow a, a  s ta m tą d  
do K rak o w a . T u  ieli dop iero  jh zeb ran y ch  ju ż  po  cyw il
nem u aresz to w an o . F rz y  M odlił g e rze  znalez iono  je 
szcze 4f> 000 m arek .

P ie rw sz y  d o s ta ł się w  ręce  policji R o ten b erg . K iedy  
go  ju ż  osadzono  ..pod te le g ra fe m 11, n a  d ru g i dzień

żenie. Okazuje się, jak zresz.tą świadczy cała jej 
przeszłość, że jest to typ kobiety otrz;u>K-uv-j z ży
ciem, rozumiejącej swoją taktykę z kochającym 
ją Grodzkim. Nicjodn ikrotnie nieMyrazuiniałość 
na trudna sytuację, miarowe wpajanie w Grodzkie
go świaćf.mośei, żo skaro stosunek z Sądecką bę
dzie duh j #trzyuiaqy, możo to doprowiadzić ją  do 
obłąkania, samobójstwa, przygotowywanie pod
staw do przyszłej zbi\xlni prze® pól-z lania, a za- 
;;i,7.hii śwkulomość, żę nawet lużr.ie rzucaae słowa 
mogą i z prowiK-ścią doprowadzą do skutku — to 
wszystI o drobne na pozór, ale bardzo wiele mó- 
w''ącr szczegóły. Z-cw-nętrznic jest Tąszycka ty- 
pem balzaL /w skkj j-femme de trente :tns«. Śre- 
dmiego wzrostu, hwarz owalna., usta zarysowane 
w sSuynn huku, broda wystająca, oczy yl-elki-o, 
w-yrac.iste, patrzą/ce z pewnom zdziiwioniwi bez 
Ttajmnitjszygo zakłojrotrania, włosy ułożone sece
syjnie, bauwy lekko rudej, kości policzkowe wy
stające, całość oluuzuje pewine zdecydowanie, sta- 
S(W«eość, w twarzy majliyjc siki namiętność. W ze- 
znainiac.h w  śledztwie nie wskazywa,ła wprawdzie 
na Grod-zhiego. jako na jedyinego winowiajcę, sta
rając się to obojść słowami, ale siebie od winy od- 

i suinoiia. Z zoz.nań Grodzkiego ■wynika., ża zadaniem 
jego w jej oczach było irmożliwljnii niozno- 
ónych stosunków z mężecn, poteun zaś stał się 
»T>śiprtrzobr>’-m grafetn«. Kiedy muięły pierwsze 
chwile upojemita, kiwly zwłaszcza, Sądecka dokła- 
daki imszelkieh starań, aby Grodzkiego od niej 
usunąć, miłość joj ]>oezękt ozi"brać się, tak, żo 
rani Grodzki dochodzi! niejednokrotnie do prze- 
koiiirjnia, że pra^wdał być — nowością, a więc tern 
s*m(jfn i jego rola kończyła się.

Kiedy się z nią poznał, dowiedział się, że poży
cie jej z meżem jest bardzo zło. Nie mówi jednak,
00 było orz v czyn q inioporoaumień, a j as nem jest, 
że sitosunok jego do Taszyckiej jeezezo wtedy nie 
•mógł go spowodować. Późniejszy proces separa 
cyjny jest. już Ziupelmie umotywowany ta n , żo 
sympatie Gro-dzkiegm do niej były już jawno. Jest 
bo moment, kiedy Grodz.ki, działając w intencji 
obrony Taszyckioj, złożył fałszywe zeznania. —
1 odtąd każdy dzień począł zbliżać do katastrofy, 
ale równocześnie zajcieśriiał stosufiek między oboj
giem Mąż Tadżyckiej pr/roirał prząmylać joj pie- 
riądze,- a wtedy Grodzki ze szczupłej swej pensji 
(pracował w Yy^ojconej GTont.ra!i hticdlowej) począł 
joj pomagać, pieniędzy jednak niie dawał, zdając 
sobio spraiwę, że to mogłoby ją drażnić. Zrazu 
aiiiaitka odnosito sic do nich wcale pr?.ychybnio, 
z czasem jednak pocaęia wprowadzać intrugi, k tó
ro wrecizcio przybteraly ostry ch arak ter. Odtąd 
i stosunł.i Tsw yćkiej z  Grodzkim zrywały się. Do
chodziło czasenn do - ostirych scon — w zeznaniu 
opisnijo je Gro-izki ze wszystkiomi szczegół*1111! — 
tak, że wreszcie [wzajemne pożycie stało się nie
możliwe.

Bezpośrednim powodom b y ły  w sadzania  o kra
dzież, rzucacie na miego. Taki stan trwał pewien 
czas. Raz, kiedy dziecko TYiezyckiej w Jeleśni 
ciężko zachoroiwało. Sądecka przyniosła telegram 
Gredzkiomu do afctepu, domagając się 300 koron, 
których córka żądała i pieniądze na podróż. — 
Gnod/Jd picniąd e dal, a  ponieważ wkrótce p ray - 

, szedł Ket z receptami, porobił odpowiednie zaku- 
ipv i w y p c h a ł  do Jeleśni. Tu po strasznej scenie 
z m atką powstała w niia pierwsza myśl dokona-

Grodzki i TsnyeKis ^rzed sadsm
Kraków, 17 czerwca.

Onegdaj po O-miesięczneim śtei/iw io  rozpoczęła 
się przeil sądom okręgowym karnym w Krakowie 
rozprawa przeciwko Henr. Grodzkiemu, oskarżo- 
ntm u o zbrodnię mardorstwa na osobie ś. p. Są
deckiej. i Zofji Taszyckirj, która była,, wedhig ak
tu ; skarżenia, bezpośrednią inspiratorką popeł
nionego czynu. Rozprawie przewodniczy s. s. o. 
Trzaskowski, w etują s. s. o Fedorowicz i Kraus, 
oskarża o rokrrator Brzostyńskii, Taszyckiej broni 
dr Szaiaj, Grodzkiiyro dr Przeworski.

Szczegóły zbrodni jużośmy wczoraj podali. — 
Opiom, się ona -m obfitym splocie przesłanek psy
chologicznych, powskających w miarę, jak stosu
nek między Grodzldim i Taszycką z jednej strony, 
a Sądecką z drugiej, począł przybierać coraz o- 
strzejszy charak tir. Życie w  tjim trójkącie, wiąza
ne często nićmi pozorów przyjaźni, wypełnione 
bvło w wielu miejscach momentami tragicznami. 
Grodzki, o ile można wnioskować z jego powierz- 
chowincsci i zozrnań, jest naturą ciclią, przynaj
mniej pozornie i w wysokim stopniu uległa. Prze
bieg jt go życia domowego świadczy o peyymej po
datności na w pływy innych osób. Rodzi się przy- 
ouszczc-mie, że mogło wystarczyć kilka przypadko- 

;wo r/nccnych ,-:łiw przez Taszycką, aby powziął 
zdccvdryvane postanowienie popełniania zbro
dni. Panarito jeszcze kilka irinych momentów za- 
iysowuje linję jego charakteru w sposób zdecydo
wany. Jasno występuje fakt, że chwila, w której 
stanęła na jego drodze Taszycka, była gwałto
wnym przełomem w jego życiu.

Gron i ki jest słueznjgo wzrostu, szczuoły. Z tw a
rzy — drobnej, o regularnie zakreślonej linji ust, 
nieco wprzód wys'miętoj brodzie, oczach jasnych, 
zaznaczonych lekkim łukietn brwi — widnieje 

| spokojne pozornie usposobienie. — Uśmiecha się 
’o witających go znajomyćh na sali, -  W to 
ku zezr.ań mówi 7. intonacją szczerości, głosem, 
każącym wierzyć w’ prawdziwość opisywanych 

I wypadków, al > r-ówmoczcśmo w pewnych miej- 
! -each ma się wrażenie, że się >iamyśla przolotnie, 
aby — nie obwinić Taszyckiej. W zeznaniach 

jsw-(ich, które wypeŁniiy cały pierwszy dzioń roz
p raw y , iis[-rawiediiwl:i Grodzki Taszycką niemal 
w każd‘-m słowie, starając się przedstawić, jako 

; nius/j z f śliwą ofiarę ter oni matki. Tak na przy
kład. kiedy przewo Inicznoy wskazuje, że podo- 
Ir.o, za przykładem matki, i Taszycka, gdy popeł
ni ono w jej sklepie kradzież, gdy dochody, przy 
zestawianiu bilansu, zawsze przynosiły miniojszą, 
aniżeli się spodziewano, liczbę, posądzała go o kra
dzież, .zabb ranie pieniędzy, aby ją wreszcie po
rzucić, Grodzki usprawiedliwia ją, mówiąc, że sło
wna te wypowiedziała jedynie pod wpływów m*t- 

; kif ale nie by ły one jej wlasnemi myślami. Ow
szem, kilkakrotnie zaznacza, że czasem w chwi
lach ciężkich i rozpaczliwych starała  się go oto
czyć troskiiw o śc ią , pocieszyć i tom go najwięcej 
ujmowała, tau. że wreszcie gotów u y był dla niej 
wszystko zrobić.

Jak  sam Grodzki zi znaje, Taszycka zrobiła na 
mim silne wrażenie. W pierwszej chwili był wzglę- 
in.r>i niej nieśmiały, zdawał sobie dokładnie spra- 

,we, tz  ;,i et żeną pov,-;uncgo cziowieka. Ośmieliło 
go dopiero jej postępowanie. To byłyby pierwsze 
slow*, we wlaściwtiu świetle przedstawiające Ta- 
szyeką, może nawrat mimowolnie wypowiedziane.

,ria zbrodini. »Ocllad myśl ta  prze Rad owiała imię 
r.a keżdym kroku, n.ie mogłem się od niej obro
nić Świadomość; że Sądecka r_ioźlT*być powodom 
raimohójstwa, czy obłąJtania p. Taszyckiej. nie da
wała mi spokoju*.

W krótce — jak w dalszym ciągu zeznaje — 
w tc cii do Krakowa. Tymcziasera stosunki mate- 

, rj?Jne poczęły się pogairs-zjać, gdy równocześnie 
^a szy tk a  listom domagała się w jakikolwiek spo
sób ratowania syc-nzuji. Sfii igowzane wkumanie do 
mieszkania Taszyckiej, przez nią, reżyserowane, 

i przyniosło iim pzicrWej z Towarzystwa ubezpieczeń 
110.000 koron, tcraiz środków nie było żadnych, 
jGrodzki przeray, jakoby on był owym bandytą, 
który usiłował wedr«:ć się do mieszkania Sądec- 
1 iej. Na zapytanie przeiwodniczącego, dlaczego w 

;śled7.twle irncz;) zez.ni.wał, -odpowiada, że było 
nui zupełnie obojętne, co mówi. zresztą sposób 
in.wadzenia b l/kiń spowrodował, że ostatecznie 

jsaiin nie wiedział, co mówi. P r7oczy również, że- 
jby Tatzycka. kiedy o wypadku jej opowiedział, 
wyraziła się: » stira  się floigi-a, szkoła, że się nie 
u,di#.*. ' Druga część zdania odnosiła się do zu- 

|p i ł iu  czegoś innego, co do pierwszych słów, 
nie przypomina sobie, aby t :k powiedziała.

Krytycznego dnia G.odzki wziął brownihg, 
prz.f-brał się w bluzę sklepową, dostał się do mie
szkania Sądeckiej przez tylno drzwi i poczynił pe- 
w;iw przygotowania do pozornego .włamania- Po 
jakimś czasie usłyszał ruch w przedpokoju. Ukrył 
uię za szafą-i kiedy w stronę jego zbliżyła się S ą
decka, strzelił do miej. Oo później robił, nie wie, 
w każ dym razie twierdzi, że sam nie mógł uwie
rzyć, że tc on popełnił morderstwo, niemal zapo
mniał o tern.

Dziwmem wydaje się, że Grodzki zbrodnię po
pełnił właśnie w tych dniach, w których życie 
z Sądecką było nio tylko znośne, alo nawet przy
jazne. Skąd wór id pogody błysnęła myśl morder
stwa — nie w iali rno. Możo wskaźnikiem była tu 
jakaś przez dziwny zbteg wewnętrznych nastro- 
nów wyłc-niotna świadomość i przekonani;, że Ta-, 
szyckiej w ten sposób żyoie umożliwi i uprzyje
mni.

Na tem skończyły się zeznania Grodzkiego, k tó 
re wypfłmiły eałv pierwszy dzień rozprawy, trw a
jącej dc goJziny 3 po południu. Rozprawa, która 
w zludziła orólną senso-pę, ściągnęła wielu cieka- 
węych t-o też .-cli była przepełniona, zwłaszcza 
kebhtam i.

E R O M I I A .
Kraków, 17 cizerwca.

ZE SPRAY? M IE JS K IC H . D r.ia 15 cze rw ca  odbyło  
się  p o s i j łz e n ie  sek c ji I  i 111 pod prz.cwodnict.wem wo- 
cepi-. m. Sarego , n a  które-m  uchw alono  p rzed ło ży ć  r a 
dzie m. w niosk i w  sp raw ie  o tw ie ra n ia  i zam y k an ia  
sk le jiów  w dni pow szednie, o raz  uchw alono  w y to czy ć  
p ro ces pew nej fin n ic  ru m u ń sk ie j o d o staw ę  m ąk i d la  
g m in y  m. K rak o w a.

R E G U L A C JA  ULIC. W  d n iu  15 cze rw ca  odbyło  się 
pod p rzew o d n ic tw em  w icepr. la ro g o  posied zen ie  sek c ji 
ekonom icznej, n a  k tó re j uchw ali no lin ję  re g u la cy jn ą  
d la  bloku, po łożonego  m iędzy  pl. K o s sa k a  a  A le ją  
K ra s iń sk ie g o  i lin ję  reg u lacy jn ą  ul. R om any  wicza, oraz. 
p rzy zn an o  K redyt w kw ocie  ( i ś r j  K 20 nai. na u trz y 
m an ie  b u d y n k u  żak tad u  og ro d ó w  m ie jsk ich  i p a rk u  
n a  K rzem ionkach .

S K Ł A D K I PL E B ISC Y T O W E . G łów r K o m ite t p le
b iscy to w y  ‘ sp isko-o rpy  ‘k i w N cw ym  T a rg u  p ro si a d 
m in is trac je  w szy s tk ic h  pism. po lsk ich , w szy s tk ie  in 
s ty tu c je  lokalne , k o m ite ty  zbiorki o raz  w szy s tk ie  oso
by . w k tó ry ch  p o siad an iu  z n a jd u ją  się jakiakN lw iek 
fundusze, zeb ran e  n a  ai-cję pk b L c y to w ą  n a  Spiszu i 

• O raw ie, ab y  znchcialy- ja k  najry-cinej p rzes iać  je  wraz. 
{•/ dotyeząor.m i lis tam i o fiarodaw ców  pod ad resem  

g łó w n eg o  K o m ite tu  w Nowwm T arg u .
ZB IÓ R K A  NA  RZECZ B IA ŁEG O  KRZYŻA. Y7e 

czwartek odbędzie się za zezwoleniem magistratu

sp raw ied liw ości 
J a k  donosi „S łow o P o lsk ie11, p rzeciw ko M odlngero- 

wi to c z ą  się d o c h e d /u r ia  n b - ty k o  o n ialw er: ae  je _w 
i boz.ie jeńców , a le  tak że  o k radzieże , jak ie  popełnia! 
jak o  dow ó d ca  d w o rca  w  Ł ańcu cia , gdzie  do  spó łu i z 
l rn y n u  w p ro s t rab o w ał w ag o n y  a n a w e t unrow adzal 
k en ie  w o jskow e i sp rz e la w a ł o W ęg ier. P o r. M azur 
ubjąwwzy d ow ództw o  obozu jeńców ', o d razu  stw o rzy ł 
sobie spó łk ę  do  m alw ersacji. Ponieważ, zaw adza! m u 
pew ien  oficer p ro w ian to w y , sw oim i w p ływ am i n a 
ty ch m ias t go u.iuuął i od d a l te  fu n k c ję  R otenbeugow i 
D ochodzen ia  Gflbyw .Ją się w  P rzem y ślu .

L IC H W A  ŻYW NOŚCIOW A. U lu c ja k ie g i  Jó z G : 
K cg e ls tc in a  na P rą d n ik u , -przy  r  :ę izji. dok ińaiMrj 7, 
ram ien ia  p ań stw o w eg o  u rzęd u  w alk i z lichw a, z.iude- 
ziono duże z.aj a sy  m ąki. ży ta , jęczm ien ia  jtę - , k to  
ry c h  sp rzed aży  cd m aw ial. Z ap asy  te  zak w sstjo u o w a- 
no. . . ,

A ronivvi Soblow i skonfisl-ow ano  £ w o ru i kaszy  
k tó re  ten  ch cia ł w yw ieźć z K rak o w a , nie m ając  na  to 
pozw olenia.

PO D E JR Z A N E  TOY^ARY. K o n tro la  a r ty k u łó w  spo- 
ży w -zy ch  b y łab y  w sk az an ą  w obec tego , że po ńtlypJ- 
k aeh  za  d rog ie  p ien iądze  sp rzed aw an e  są  tow  ny , nie 
p o s ia d a jąc e  żadnej w a rto śc i, a ^naw et s zk )dh.we 
W i zoraj m ieliśm y sposobność  o g ląd ać  p a p ry k ę , k u p i )- 
ną  u  jed n eg o  Z3 sk le p ik a rzy  na  ul. P o d zam cze , k tóra 
w sm ak u  p rz ed sta w ia  się  ja k  m ie lo n a  k o ra , zap raw i m a  
sa c h a ry n ą  i o d rob iną  p iep rzu . T ę  sarną jiaprylcę sprzc 
d a je  s i j  j i k o  cynam on , lecz oba  te  sp e c ja ły , dodane 
do p o traw , czy n ią  je  -li-m ożliw enu  do  sp o życia . , 

U J Ę (3 £  OPRYS7.KÓYY. YA c zo ra j a resz to w an o  m e 
jak ie g o  Sauh-i P e lzm an a , d e z e r te ra  z 5 b a ta ljo n u  sapę  
rów , k tó ry  d o k o n a ł wl.-uuania do m ieszk an ia  p  Kirseli 
fclcla p r /y  ul. K ra k o w sk ie j i s k ia d ł  tam  różne  rzeczy  
w arto śc i 8000 m arek .

N a  dw o rcu  w  P łaezow ie  u ję to  29-ietnw go  .Toz.e a .\a- 
m ińsk iego , b. żo łn ie rza , p rz y  k tó ry m  znalez iono  m nó
stwu) rzeczy  p o d e jr ra m g c  poehod-zenm: firan k i, trze  
w ikŁ odzież, b ieliznę d a m sk ą  i d z !ec 'n n ą  itd .: n ad tc  
c u tó w k a  5286 n u re k . ) 40(j k a rb o w ań có w , t J  liro w 
itd . Rzeczy' zn a lo z i-n e  p rzy  K am in sk im , są  stęcnlo 
i w ilco tn e j co n asu w a  p rz y p u sz c z e n ie , że o y ly  one 
jirze-z, iiih iźszy  c z ts  zakopaz e w  zic-mi. l o c z ą  się  do 
chodzen ia , sk a d  "no  p e t uodzą 

U J 2 le te ń  j ' E m ilji K icb zak  ro zp o zn a ła  p. S te fan js  
F iom lńska sw oje rzeczy’, k tó re  sk rad zio n o  je j przed  
p a ru  ty g o d n iam i prz.y w łam an iu  do m ieszkania., p rzy 
czem  zag inęło  jej rzeczy  w arto śc i 10 000 K.

KOMUNIKATY i ZAWIADOMIENIA.
KOLO K R A K O W S K IE  TO W A R ZY STW A  L IT E R A 

C K IEG O  IM. A. M ICKIEW ICZA zaw iąza ło  ’D d n ia  v 
bi w yłw erajac  J .  T re t ia h a  h o n o ro w y  in pre.zcoem, 
ci a z siedm iu  członków  w ydziału : Igr,. C h rzanow sk iego  
(przew odn iczący), -T. B ysliz.ycl-iege (skarbn ik!. . .  1 jj6’ 
siek a, S t. K o la , Al. Ł u ck ieg o  (sekretarz} , I .
S. Z a th ey a . Jed r.em  z na jb liższy ch  zad ań  K ola  k -a i 
jest z,ająć się  p rzy g o to w an iem  do u rzą  lżenia _zjaz.au 
liW rnck itgo  w ro k u  1022, juko  w s< tn ą  rocznicę  )• 
jaw ien ia  się  p ierw szego  tom iku  poezy j 

W A L N E  Z F B R A N ir CZŁONKÓW  PO LSK IE G O  i O- 
W A K Z Y STW A  K R A JO Z N A W C Z E G O , O ddziału  k ra - 
kow’ski(.go, odbędzie się dii1 u 18 cze rw ca  w p ią tek , o 
godzin ie  6 p o  p o łu d n iu  w sali In s ty tu tu  zoologicznego, 
ul. św. A nnv  6. N r p o rząd k u  d z icn n y iT izm ian asN iru tra  

NAD/,W Y C Z A JN E  W A L N E  ZGROM ADZENIE 
CZŁONh ÓW  K R A K O W SK IE G O  /.IPflĄZKU U R ZĘD 
N IK Ó W  PR Z E M Y SŁO W Y C H  odbędzie  się I I  bm . w 
sob o tę  o godzin ie  5 po jio ludniu  w w łasnej sali przy.
ul. S ław k o w sk ie j 6.

Z TO W  TEC H N IC ZN EG O . 'A p ią tek  d n ia  18 czerw cu
0 g o tld ń ie  7 w ieczói odbędzie  się sv sali p o s ied zeń  
k ia k . V -w. tech n iczn eg o  p rzy  ul M raszew sk iego
H z w- cza ine  ty g o d n io w e  zebran ie . N a  p o rząo .ra  
d: iennym : Odczyt. T n ż . tw ereg o  Pi: t r a s z t o * ™  
pod ty  tu  lew : „K ilk a  słów  o d r o g a #  w odnycn .

ZE SPO R TU . N a  d o c h iu  pc.lskiegu B ia łe g o  K rzy za
1 K o m ite tu  ig rzy sk  e lim p ijsk u h  ro z eg ra ją  'dw ie dci
/.yny, złożone z zawodnik,.-w. p r z e z n a c z o n y c h  n a  Lliru-
r ła ifę  m.atcli footfcallov y w th.i-i 11 bnt. n a  bo isku  
..Ci’JicovLV‘ o godz. 6. W  zaw o d ach  w ezm ą udzia ł uaj- 
w y b itn ie jsi fo o th a lh śc i całej Po lsk i.

Z kra]u i zs śwjato.
A G IT A C JA  ZA ST R A JK A M I W  CALEM PA Ń 

ST W IE . Z YYar-zawy te le fo n u ją  nam : P o lic ja  tu te jsz a  
w padła- mu .p-rzyęotow ania j e  w zm ocnieni i prufm gandy 
zm ie rza jące j do w yw okutia  s tra jk ó w  i bezroboc-a  we 
w c z y s lk '-h  m iastach  p ń L k isą , a  zaraz-jm  p ro p a g an d y  
w śróu  w o jsk a . Z naleziono  w ie lk ą  ilość l ite ra tu ry  ko 
m u n is ty czn ej i zn aczn ą  liczbę odezw; a g ita cy jn y ch , a



F ią te k ,  18 c z e rw c a  1920. N O W A  R E F O R M A

R F P E R T U * R  „B A G A T E L I".
O ew artek . 17 bm .: ..P ro k u ra to r  ITnllers". 
Piąto k, te  bm ..P ro k u ra to r  ITallers".

R E PE R T U A R  . EA TRU  „NOW OŚCI". 
C zw artek . 17 bm.. ..M uzykanci w ie jscy". 
P ią te k , !8 bm .: „M uzykanci w ie jscy ".

zarazem  m nóstw o  fa łszyw ych  p ieczą tek  n a w e t n a j
w yższy: h p a ń s‘ TowTt,1.i u rzędów  polskich , k tó re  s łu 
ży ły  do zao p a trzen ia  w y słan n ik ó w  bo lszew ickich  w 
g le jty  b e rj icczeństw a. Szczegóły  ś led z tw a  co do osób 
i m ie jsca  trzy m an e  są  w  ta jem n icy . O d k rycie  to  całe 
p o zo sta je  w śeń.fyni zw iązku  z a resz to w an iam i, przc- 
p row adzonem i w K rakow ie.

GROŹBA ST R A JK U  PO W SZEC H N EG O . Teł. nam  
z W arsz a w y  K o m ite t w ykonaw czy  Z w iązku lobo tn i-
k ow  zaw odow ych ośw iadczy ł, że o ile v ciągu czw art- ^ h ą d ? j e s ie  w e  ś r o d ę ,  d n i a  2 3  b . m  , w  s a l i
ku  m c >ędą z lik w id o w a n e  żądan ia  ro b o tn ik ó w  z fk fa . j >-S o k o ł a  0  R o d z im e  5  i p ó ł  p o  p o ł u d n iu .  B ile -
d o w  u ży te r zn o ś c i p u b lic zn e j, „ a  p ią tek  p ro k la m o w a n y  . w  k s j e „ 3 n l j F . E ł -.e r l a , I l e  t e l  S a s k i .  4GG7
b ę a z ie  w  W a r s z a w k ^ t r a jk  jrn c ra ln y

Ś L U B .  Dnia 12 czerw ca b. r. o godzinie 
Tlą w ieczorem  w kościele św. B arbary  poblo-

P O P I S  U C Z E N I C

LatolKi McrdK-onęszKleslcz

S T R A JK  w  U A R ^ I a W I E .  . .k u r je r  W arszaw sk i” z 
16 bm. donosi: D zisiaj w  po łudnie  ic z p .c z ę ły  się w  
m in iste rstw ie  p ra cy  n a ra d y  z d e leg a tam i i.B łcku" oraz ( 
zw iązków  polsk ich  w eelu  ostato cznego ziikwi-io vania g o sjR S rfł k s .  P r  W ładysław  Szczepański, p r o -  
la ta rg u . R obo tn icy  n ad ał s tra jk u ją , w obec czego p ra . fg^ctf u n iw ersy te tu  - w a r s z a w s k ie g o ,  zw iązek 
ci, w y k o n u ją  członkow ie S. c  u

L iczba  p raco w n ik ó w  l e t n i k ó w  z a tru d n io .J c l j  m ię d z y  p . E l ż b i e t ą  S i k o r e k ą ,
przez S. S . S. p u t  k ro c z y ła  już  400) osób* P ru c a  t o j l o c i k ą  I ) r a  Riidoifa> b . s t .  r a d c y  m a g i s t r a t u  m . 
ins'.v tufqi ro z tze i7 a  się  c , r a :  bard z ie j. N ow e z a p n j  K r a k c  v .a ,  o b e c n ie  i n s p e k t o r a  a d m i n i s t r a c y j n e  
w ciąż  trw a ja  i liczba osób ch ę tn y ch  do p racy  w z u u "o  d la  m iast p rzy  m inisterstw ie spraw  w e

w nętrznych , a  p. Ed (yardem J e z i e r s k  i m,  
przem ysłow cem  i w spółprac o u nikiem  biura  
handlcw o-techiiicznego w W arszaw ie. 4648

iip e rfo ir  Km K r* tD © i!c i
znsjtesi? nr 0 tpinisj siran e.

git się 7.. każd y m  uniem . G rono p ań  zajęło  się  d o s ta r
czaniem  żyw ncści d la p ra cu jąc y c h  członków  S. S. S. 
w e w szystk ich  u iu clio io ionyeh  lnr.t.y tucjich  K o m u n i
k acji dużą  pom oc spraw iło  u: m łc-m icnie autobusów , 
k tó re  p rzy b y ły  7. W iedn ia  (11 au to b u só w  z w iedeń
sk ie j (abryki Sauera'.. J u ż  podiczas s tra jk u  p rzy ty ło  
rów nież 3 au to b u só w  7. fab ry k i B enza z M .inbeim u 
O b tin .c  m ontu je  się 14.

A G IT A C JA  ZA POTYCZKĄ W  SZKO ŁA CH. Teł. z 
W arszaw y : Z ap o czą tk o w an a  ju ż  w szkole  pow szechnej 
n a  Pow iślu  su b sk ry p c ja  w y d a la  ju ż  14.00<> m urek.
D r.'m, teg o  s ik o ly  w p ro y .n d ta y  w' zwyczuii p o w ta rzan ia  
chórem  po m oonfw ic. ..K upu jc ie  p o życzkę  od ro d ze
n ia ' . P o w ta rz a ją  ją  ci, k tó rz y  pożyczki n ie su b sk ry 
bow ali. więc l ic r ta  a lesó w  /.in m o p ra  się 7. dniem  
każdym . P rzy jdzie  w ięc chw ila, gdy  n a  z ap y tan ie  n a u 
czyciela. k io  nic z a k u ji!  p .ży-zk i. n ik t się  n ie odezwie.

120 MIL JONÓW MK. NA PO ŻY CZK Ę OD RODZENIA 
T li .  z o lań sk a : N a k o ig rc s ie  s tro n n ic tw a  n a rodow ego  
robu tm ków  po lsk ich  w  G dańsku  zebrano  około  120 
uń lj, nów  m a ń  k n a  pc żvt zkę odrodzen ia.

Z KOA1ISJI SZA C U N K O W E J, ł z jazd  in fo rm acy jn y  
p rezesów  kom isy ] szacu n k o w y ch  M ałopolski dla u sta  
łenia i O' -n n n ia  s t r a t  w ojennych  odbędze się  we L w o
wie. dni-i 28 czerw ca Lr. w sali posiedzeń  Iz 1 y  handłe- 
w ej i p rzcm jsk w c-j.

T a RNOW , 115 czerw ca. (Z K ady  n .w jsk-ej. — W ie
czór p leb iscy tow y . —  B rak  wody). Pod p m w n .k ii-  
ctw em  w icehi rm. dra M uetza odbyło  się  p rzed  k ilk u  
u . kuni posiedzen ie  R a d y  m ie jsk ie j. P rzed  p rz y stąp ie 
n iem  do  p o rząd k u  dz iennego  R ad a  u chw aliła  na w n io 
sek  r. S ilb erp fen n ig a  p ro te s t  p rzec iw  znacznem u pod
w y ższen iu  ceny  w ęgla k o n ty n g en to w eg o , o raz  i,a 
w niosek pr.rf w o jd e ch o w sk ieg . p ro te s t  p rzeciw  n a d 
użyciom  oddzia łu  hutn ic/.o-górr.iezego, k tó ry  z pom i
nięciem  in te resu  m iast m ałopo lsk ich  pozw ala  na  wy- 
w. z znacznycłi ilości w ęgla  dc  W iednia  (w m aju  dr,
W iednie, poszło  12840 ti n. p odczas g d y  m iasta  m ało
polskie  o trzy m ały  n ieca łe  12.0.10 to n i. Z kn iei r.
W ierzbicki z łoży ł m an d a t z p rzew odn ic tw a kom isji o- 
g icd o w e; (w y b ran o  r. G u tow -kiego), a se so r  zaś d r 
Z u c g n i 'w icz z łożył godność  a se so r: j z as tęp cy  burm i. 
s trz a  n a  w ypadek  przcsi k o d y  w iceb u rm is trza ; wyljóT 
cd łozono  n a  n a jl iiż.-zo posiedzen ie  R ad y

P c  p rzy stąp ien iu  do  p o rząd k u  dz iennego  p rzy ję to  do 
w iadom ości sp ray ,czd an ie  kom isji w sp raw ie  o p ła t sp i
ry tu so w y ch , z tem , że o p ła ty  będzie  p row adził m ag i
s t r a t  we w łasnym  zarządzie , c raz  uchw alono  w nioski 
m ag is tra tu  w  sp raw ie  u ieg u lo w an ia  ul. P o cz to w ej i 
Uhy szew sk iej,

W suk k asy n o w e j odby ł się  8 hm . k o n cert p leb isc j 
tow y. N a n r ogram  z łeży ły  się: do sk o n a łe  p rz  ;mówie- 
r ie  prof. W ierzbicki-igo, a r ty s ty c z n e  p ro d u k c je  m uzy
czne prof. U rusk iego  i p io f. W y g rzy  wolaki ego, p ięk n y  
łp jcw  p. O lszew -K uj. u s ta lo n e  ju ż  p ro d u k c je  chóru  
T o w arzy stw a  m uzycznego  i p ro d u k c je  o rk ies try  16 pp.
Pc części ■ 'rty;,tve7.ncj o dby ły  się  tań c e . C zy sty  dc- 
th ó d  w yniósł 50.10 K.

Od n it jak ieg o  czasu  we do c iąg i nasze  n ied o m ag ają .
Łl.owii ja k a ś  ru ra  p opsu ła  się czy  rozluźn iła , s k u t
k iem  czego niimstc p< -u f Udo bez w ody. Jeżeli Triero v- 
nictw a w inić n ie  n.cż.cmy z pow odu niopr? zw idziane
go w ypadku , to  n a to m ias t m usim y mu w y tk n ąć , f i
0 puszczen iu  w .D y mc zawitidc.miło p lak a tam i mio- 
szkańećw , ja k  się wsz.ęezń dzieje. S k u te k  by t ten , żo 
w w ielu  m ieszkan iach  skuikic-m o tw arc ia  k u rk ó w  w o
da zala ła  kuchni 3.

P łłZK M Y ńL, 14 c z e rw c a  (W iec inw alidów ). W  nie- 
tizii lę 18 Urn. odby ł się w sali S o k o la  wiec inw alidów
1 w d ó w .  N a  wie.; , m i  yli liczni inw alidzi b. a n n ji 
a u s ti  Ni. p o rz ąd k u  d ric i yre b y ła  sp raw a  zao p a trz e 
n ia inw alidów . irdów i sieró t. Ri fe ra t o żąd an iach  in 
walidów  wytrłwsrł p rezes m ie jscow ego  Z w iązku
Szerszeń, «rv oim-wil pcsUdalw inwalidów, dom.,*., ,
ląc Się ńatj cif miastowych zasiłków kra.owych oraz1 litKariSiktch zldaute. ze 6«yby minuteiBtwto skar 
zr.alizoyania rozptrządzonia rządowego, co do wy- bu zostało SW liiętó, (państwo zyskałoby GO

Te&tf jęjjB” gatel?."
(P ierw szy  wystąpi K az. K am ińsk iego).

Bezpośrednio p o  Mieczysławie F.ronkhf! którego 
we w toiek na o&tafnimi przedstawieniu „Gmbych 
jyb“ żegnaliśmy owacyjnie kwieciem i oklaskami, 
rozpuiczął wczoraj dalszą serję gościnnych wystę
pów Kasin, i orz Kamińslti. tlubioniec publkzmości 
krakowskiej, z-aany z wielclc-tniogio na naszej miej
skiej 3-x’«ie pobytu. Na pierwszy występ wybrał 
sobie p. Kamiński tytułową role w głośnej sztuce 
['awła. Lirniaua ..Prokurator Halle^s". Dlaczego tę 
a nie którą inną z bogatej serji sw.cicb ]wprsoovych 
kreaeyj, to już pozoedawić należy ocenie samego 
artysty, który wie, ile włożyć musiał w mdą poetny- 
.'lowości, rm klalu j.racy i kitinkji aiktorskiej. I 
'stotnie, o ile o popis kunsztu i wykwintu pracy 
aktorskiej chodzić u.nsi w tego rodzaju przedsię
wzięciach, to rola prokuratora Ila-lleTsa doetarc-za 
je} nad miarę. Kroaojp, jaką st.warza Kamiński, 
niesie wszystkie waloi-y koronkowej pracy i tech
niki akt orskiej, wysublc Jnionoj do ostatecznych 
granic. Dwoistość natury Il.illcrsę, który nieświa
domie przeistacza się z prokuratora w zbrodniarza, 
w grze K i-mińskiego wyłania się w całym realizmie 
itUMSztiu 1 prawdy realnej.

Publiczność wysłuchała sztuki, k tóra  zresztą in
teresuj; tylko zręczną i efektowną budową sceni
czną — z wielkiern napięciem, darząc żywemi o.kŁv 
skatni w 57,ystkich wykoip™ ców, któryrc-h role 
zicsztą pozostają w cieniu wobec noli Hailc-rsa. Wy- 
róaadoino oklaskami pajiie: Modzelewską, Czajkow
ską i Sznage-Andt.łazowską, oraz pp. TirEywĄara, 
Bi7.eski.j-go 1 Czapehkiego. Kamińskiego przywita
no deszczem kwiatów. wp.

GrahsKl o DurtiTcIs n!n. sKstu.
W a r s z a ty a ,  17 GzełAtTa (BAT). M inisterstw o 

skarbu  fcomuinilkiuije:
O głoszony n iedaw no  prelim inarz  bu(d-ż(’to- 

wy Bizieozyipospolitej' iwy-wrołal tn  i ówfdzie tw ie r
dzenie . j-aikoby nasza  admi-niehraicja skarbow a 
była  pa.k konzitowaia, i ż  n ie ty lko  poe-hlatim 
wls-zystkie. d ochody  skarbu , a le  n ad to  daje
zna.az.nT nLedoihór. Na (powaćnem zc-b ani-u nau- 
k o v m n W ł o  n aw et, w d łu g  Jzieu-

iz ie rż"w ie rn a  tra fik  i».w a lidem . Inw alidzi n ie  zn ajd u  
(a naK-zytogu p o ja rc ia  w u ru -d ac h  p u riiezn y ch . g d t is  
a ic jf dhoM w uJe  n iio z ą  p rosić  k ilk a  m iesięcy  ó z a ła 
tw ienie sp raw y .

W a y sk u -ji  p izem aw ia li pp. D ałeck i, P rocak iew icz  
N ow akow * oraz  poseł k s. K c tu ia . k tó ry  ośw iadczy ł 
w im ieniu k lubu  N Z. I— że inwali.łżi m ogą liczyć na 
f  i p arcie  m ówcy i jeg o  kh.hu, Howui-eż obsr.ny n a  sali 
rad u , p. T eluk  (w zas tęp stw ie  posia L ieb en n an a), — 
ośw iauczy! go tow ość  f u< ar .a  p o stu la tów  inw alidów  
/■rzez k lu b  posłów  P. P . S. W ice zak o ń czy ł się  u ch w a
leniem  rcz .lu .y j,  p ro te s tu ją cy c h  p rz ec iw W strz y m an iu  
» y p ia tv  zasiłków .

P R O JE K T  C H ŁO STY  NA PA SK A R ZY  W Ę G IE R 
SK U  ff. Teł. z B udanesztu : M inister sp raw iedkw ości 
p rzed łoży ł parlam en tow i p ro je k t u staw y  o w prow a
dzili 'e  k a r y  ciolesiiuj n a  p a d ia rz y . W ed ług  teg o  p ro 
je k tu  ch łosta  m a być s to so w an a  ty lk o  do  m ęzczyzn i 
k a ra  n ie  m oże orz.ekraczać 25 uderzeń  U staw a Gaci 
sw o ją  m oc autom atycz.n  i. po  up ływ ie  jed n eg o  roku .

SK A ZA N IE S P F A W C łW  U W IĘZ IE N IA  SCHOENA 
Tel. z M ie u r ia . P o  dw udniow ej ro zp raw ie  pr/.ed są
dem  w iedeńskim  p rzy sięg ły ch  w y d a m  -wyrok n a  ofi
cerów  w ęg iersk ich  k o lo m a n a  K issa  i E u g en ju sza  
fcleicha. k tó rzy  w g ru d n iu  ro k u  zeszłego  po jm ali kom u- 
r i s tę  Belę Sahocna. przrą .row adzili go ko ło  E b .m furtu  
przez g ran icę  i w ydali rządowa w ęg iersk iem u , w n a 
s tępstw ie  czego  B ela Schoen zo sta ł s traco n y . K ol.m ian 
K iss sk az ju iy  zo sta ł na  trzy (? ) la ta  c ię ż k ie g ; w ięzie
n ia , S*g  r juBz B lcich n a  o B (? )  la t.

W Y E I f N \  AR’r \  ST Kzv FRANCUSKA REJANE 
im a rła  w p o n ie d z ia k k  'w Pai'vżu .

m rljonów marelk. Poiwierzc-liowne choćby TUżtej- 
rren ie  tDreliimmarya ruiniaterstwK sk a rb u  bydoby 
ricihlno-ruło od tikiwiącego w potryż-szych t.wiefć 
J/ren i ach  ikaudynatoego fl>łęd.u. -M ian o w ie  yv 
pr&liminany-u bilpaabu n ii^ o i się. po
w ażna ilość wytdaiikojw na celę, nioz-wiąiz-ane by- 

z adm in is trac ją  skaffbową, k tó ry c h  
zadit-mi .żadną nriairą nie możma zaliczyć do Ko
sztów  tej ad m in istrac ji. (W ięc a jak iego  tytmłu 
figuiróją nv budż&cic? Pirayp. red.) I ta k  preli- 
mi-nara m inist-erstwa efltarbu obeim nje pożyczkę 
dla ziem wlsidiadni-di p-©eszło 358 miiłjor.ów, 
koszta misji aljaindkiej na Oóraiym Saiaku 150 
miljOnÓTt, eaiki^iy yv G dańsku  20 toiiłjonów, po 
ki-ycio s t r a t  na k u rsie  p rzy  w ydabkaeh -na pła- 
eówtki zagranietzne 50 milijonów, k a p ita ł  obro- 
tfowiy P. U. Z. 150 -mi-ljonów, fcnedyt n a  pom oc 
finansow ą dl'a m iast i koo.pi‘.ratyiwr 150 miljo- 
nów , 8-uibiwtinicja d la  Galicyj&kiego micjisikiego 
zakładiu iktredyto-u ago prizcsziło 25 m iłjonów , 
wlszystikie Ikredy-iy d la  Pom orza tiisiko 48 mil- 
jonów .

Pirelimma.rja ministtensłiwa sk a rb u  o-bejmiują 
n ad to  jednorazow e d o d a tk i do poborów* w y
płaconych  w b y łe j efepa-eji aiustirjaeikiej d 'a  o- 
gółu  pracowmiików i>aitGt,wowych, w  sum ie 240 
miljonów* z  idtórej ty lk o  dnobna cz.ęść p rzy p a
dła na  p racow ników  adtoinistracyi skarbow ej. 
Do kosztów adm in is trac ji skarbow ej n ie  p ode
jm ą też  asSiooyć w y d a tk ó w  na Sjdaty i oprocen
tow anie d ługów  paiitstiwowyAli iw ikwo-cie przę
s ł o  38 mAijonónr m arek .

W ym iaira, w y d a tk i, o raz  k ilk a  dalszych  po- 
zyeyj, Wlli-ozonych- (do buidżetiu m in isterstw a 
sk an n : ty tko  z  pow odów  tee.lmiGzinycb. -wyno- 
szn  razem  około 1745 imiłjonów. Po po trącen iu  
sumy te j w ydatków , m inisterstmui skarbu  pozo
sta je  okrąigłe 212 milijonów. D opiero ta  os-tatida 
sam a wyraża, koezita adaninistraoji elkaibowej. 
J e s t  to  n iespełna lSU t proc. dochodów  rui ni- 
steratw a .skarbu, p re iim in 0wanycih n a  aibiegły 
okres buldżie-towy (1.705 ardljo-nów m arek). W 
bieżajcym okresie  ro sn ą  wydatki- n a  adm in i
s trac ję , ja k  pod.wyżlszenie poborów  ełnżbowye-h

 „ i Eonganizoiwanie adm in is trac ji akambowej w
z. tlogicznei w Trjeśaie, gdzie praj owai naukowo. P o  byłym, zaborze rosy jsk im , to  te ż  rozw ój usta-

M IANOW ANJA. N aczeln ik  p a ń s tw a  zam ian,-w ał d ra  
W ład y sław a  P  e c a  na  'tan o u -isk u  d y re k to ra  o k ręg u  
ekarb i wego w czw arte j k las ie  riuigi.

ZMARLI.
S ta n is ła w  B a s * g e n ,  p u łkow nik  k o m en d a n t zało 

gi w S try ju , zm arł n a  ty fu s  7 bm. P o g rzeb  odby ł się 
p rzy  uJ/.ia lc  cało] załogi, z jen A leksandrow iczem , 
baw iącym  chw ilow o w  S try ju .

H unryk  M e i s n e r ,  u rzędn ik  e k sp o z y tu ry  b u d o w la
no] w Ruc/uie.zu. zm arł tam że  w 32 ro k u  życia.

ŚP- DR JA ó ł- IEM IEC. W e L w ow ie z.niarł d r  Ja n  
Nienowe, człow iek  ni< p ospo lite j w a rto śc i in lcJek tu a łn c j 
i m ora.iie j. i r i i z m v  w ro k u  1858 w łiięd zy św iee iu  
n a  Atn^kii Ciosze-nskim, nośw ięcił się  fatw eihiw i i.au- 
rzY L iebkiem r pełn ił ofowiąz-ki n au cz y c ie la  we wsi 
red z in ro j, a potęsn i  L ic lsku. P o  k ilk u  la ta ch  u d a ł 
r ię  n a  s td d ja  u n iw ersy teck ie  do  J e n y , a  n a s tęp n ie  do 
G( new y. gdzie  zo sta ł zam ianow any p re p a ra ic ren i w 
lahora* irium  m eTfologieziicm  u r.iw ersy t.itu , ó'- y-,l Ja ł * _ - . . ___ -f > . Jdw ie
i a
unit,

rie ] : a . e  n au k o w e w  języ k u  francusk im  i o trzym ał 
g ro  tę  D avycgo . W  re k u  J88.ri o trzy rna ł z ra m ie n ia ! ?l 
iw e rsy te tu  w iudońsk icgJ w olne m iejsce  w  s ta c ji i i

zd an iu  eg zam inu  d la szkó ł średn ich , by ł profesorem  
sm m naah  m  naue./.ycielskiego w  b ielsku , a  n as tęp n ie  
7.i su il d y re k to re m  «zkoly  ew angelick ie] we _ Lw ow ie.
P raco w ał ,u p rzez  la t  20. a gdy w  gm in ie  w zięły  g ó rę  ________
p rą d y  fk a ty s ty ezn c  z rezygnow ał i te j po -ady tra c ą c  n a  a .d m in i& t.raa ję  d-0 d o c h o d ó w  
p raw o  do e m ery tu ry . Z ałoży ł prywm tną szko łę  ludow ą s ] .„ irl>u 
i g im nazjum , k tó re  p i.  w adził aż do w ybuchu  w ojny .
I .a la  w ojenne dośw óad jzy ły  go  c iężko ' S trac ił żonę, _
syn  ml Iszy  po leg ł n a  froncie  w łoskim , s ta rsz y  z aś  KSIflUfliiSl CZŜ Kl 0 fi 1 5l fi
p rzez  3 la ta  b y ł w  niew oli ro sy jsk ie j P o d czas in w azji *  W iŁ A H i U 1 v ł \U tV L U I  J t £ .

w odaw stw a buldftetewego i rosnąlca spraw ność 
a p a ra tu  skarboy .epo , j ozw a la ją  spodgiew ać się 
za.a-cr/aiie k o rz y s ta  i ejradgo stoeuihikii w ydatków

miniistoois-t-wa

ru sk ie j zo sta ł z ran io n y  ciężko k u lą  k a rab in o w ą , a  
g ra n a t  zniszczył znaczną  część je g e  willi. P rze jśc ia  te  
p o d k o p a ły  jogo  zdrow ie i p rzy sp ieszy ły  śm ierć  za 
cn ego  ob y w ate ia . C ześć jego  p a m 'jc i!

R E PE R T U A R
M IE JS K IE G O  T EA TR U  IM. .JUL. SŁO W A C K IEG O .

C zw artek  17 Im  * ..7 .aidi'ość“ .
P ią te k , 18 bm.: T ea tr  zam knięty .

R E PE R T U A R  
M IE JSK IE G O  T EA TR U  PO W SZEC H N EG O , j 

Czw-artek, 17 bm .: „B ęben".
P ią te k , 18 bm .: „C h rześn iak  w e jen n y " ,

Fa*k3 z senum
P ra ^ a , 17 clzieTiwlca (PAT). Czeskie b ir ro  p ra 

sow e [przesłało nastęjpi.ijąey kórauniikat:
N arad y  miinstiróiw Eipraw K a g T a n k a n y e h  dra 

Benesza i Patika w Paaw ta doty-azyły ł n ł t e t j i  
cteszyuskej. Po .p o w io c ie  do P .a ^ i di Benesz 
z ło ż y  -z a ra z  w /pa.n lam ełiic ie  -stjóióaw ozdanie o  re- 
ziuŁtaiei* t-y&h o b ra d ,,  p o d o b n i e  jaik t o  -itcizyni m i
n is te r P a te k  w  p a  danie,nci-e p o l s k i m .  I s t n i e j e  
tis,dzielą, i e  sp iaw az tlan ia  ta k  Beniesz* ja k

P a tk a  zo stan ą  uwteńcjzonc dobT jm  sku tłdem ,
poniew aż obaj .ma-ni-skrowie p  izojtyi są  wispół- 
n-em p-agm ienim i ufiainijein -wiszniki-ch sporów 
obu narodów , k tó re  pow inny zab ieg ać  o ścisłą 
WEpóitpiraeę.

Wybnry pnlskie w Nadrenji.
Bytom , 17 ozenwica (PAT). W ycihodźtwo p o l

sk ie  w N adrenji d a ło  m.odicizas ostataiiołi w ybo
rów do gada  men ta  iiiieinieakieigo dow ód sw ojej 
żyw otaości; o d d a jąc  g lo sy  na połskic-h kandy
datów. W ynik  g losow ania  w cztero-ciii okir-oga-ch 
jo s t irastęipiująey: W  M onastynze 15.3G2, w  
D uessetdoriskiern 6.045, w  Amisbcok 28j5SG. w  
Kretoń&kie.m 10.G95. N ie w prow adzono w praw 
dzie żadnego  posła poi--kiego, ale też nie liczo
no na to . M iano jed y n ie  na  uw adze obli-ozenie 
głosów  pofekich, p-otrzebnyeh do p rac  oigarii- 
zaieyjmych i cbłkiaenie szauis pra-y w yoorach  k o 
m unalnych i robotn iczych .

Riratfy delssstlK pfńiha bolfy k rh
Paryiy, 17 czerw ca (PAT). Pierwsze posiedze

nie delegatów  lerajów baltyrkich odbyło -ię 
dnia 12 ozerw ra w lte ip ac ie . Prcrzydc-rit de leg a 
cji fin landzkiej przedstaw i! p raw a  Fimlandj. do 
z wir o ta  'kolei i ok tęgu  .Poczengi. K onferencja  
postanow iła  u tw orzyć dw ie koim kje l ) , J l a  zba
dania  k w esty j ekon-oniwiznych* 2) dSa zb ad an ia  
'kwledyj ticryt,orja]nych. Szef delegacji ro^yjakiej 
zapfspo*'.p.vrił itatycłimiastowfc zaw ieszen ie1 
broni Propozycja  ta  bądizie przedm iotem  obrad 
na nantępnem  posiedzeniu.

Lyon, 17 oaer-wiea. (PAT),. W e/łiug  vMai,in« 
rozirocizięły sie w  D orpacie rokowani? pokojowe 
pouJRjdizy delegatam i firfiaijtlzlunń i bolszewi
ckimi. D elegaci finłanidżicy po ta  wili- wasuiuck 
ODróiżnlenia p^zez Ro&ję wls-zystlkrch m iepcow o- 
ści. Enajidująicych się koło Pecł&emgi i Karc-lji.

Ca mówi jen. Janin?
Paryż, 17 cizenwlca (PAT). Jen. Ja n in , glówr- 

noidiowo-dząicy w ojskam i sjaizyaiiieiizoneini w 3y- 
barji. pow rócił wir?-z ze sw oim  sztabem  do Mar- 
syl/ji. Z apy tyw any  o okoliczności, jak ie  spow o
dow ały  śmierć K ołczska , pow iedział, że Koł- 
cizak wi .cbwiii. k ie d y  naatąi-iła k a ta s tro fa , nie 
móglł cię Lposąwać dale j. Z [przodu i z  ty łu , ja- 
ko też  ipo b o k ach  otoczony był p ire z  bolszetwi- 
klqw, zimplszony b y ł ponosić  wiszyshkk ciężary . 
K om endan t a-^mji ctzechosłow-ackiej, k tó iy  się 
znajdow ał n a  ty m  sam ym  okręcie , co Janin.- u- 
dzielił w  te j siflrawie także  anal-ogi-cznych w y
jaśn ień . 1

0 bojkot Węgier,
B udapeszt, 17 ctóerwica (PA T). Włęg. Biuno 

k o r. donosi: W  sp raw ie  bojkotu W ęgier, ogło
szonego [przez m iędzynarodow y ziwiąizdk p ra 
cowników; zaw odow ych, ośw iadczył w ęg iersk ' 
m in ister HaPer, że bo jk o t d o tk n ą łb y  w pierw 
szej Ińiji roootillków z B u d i^ esitu  i Lm yth  
uiiast.

B udapeszt, 17 dzerwe-a (PA T). W ęg. Biuro 
ko r. donosi: S tosow nie  do rozporządzenia  rzą
du  ziWHSięt© w  Rintapestocie werzyłśtkie oddziały  
śledcze przeciw  o  wbooi cyw im ym .

ADMINISTRACJA CYWILNA  
W PA1.ESTYNTE.

PaMbui, 1*7 czcniwua (PAT). Ll-oyd Geocge. o- 
świadcizyl one-gtdaj w  niższej Taoie gm ta , że za- 
m ierzą niezw łocznie zaprowadizić a«iiuiisi9trację 
cyw ilną w  P alestyn ie .

Ruin*? uisflnmwfl połHycw?.
Lloyd George pounforaiowa.1 Izbę gn in , że po

czątek konferencji w Spaa nie zastał jeszcze u‘-ta
lony w sposób deihiitywny. Data i  łipc i jest je
dnak i arwdopodobną. Konlercncja przygotoiwaw- 
cza (Kłt.ęd7ie się dnia 2 lipca w Brukseli pomiędzy 
ministrami rranc.ji i róigłji.

ÓVieJ:‘ński wŁpółiwritoownik niemieckiej konser
wa tą r,v no i »K naiz-Z;gw podaje, że austriackie par
tie koalicyjne swojemi walkami bezwiednie popie
rały interesy Francji, która dąży przedewszyst- 
kiem od oderwania południowych Niemiec i złą
czenia ich z Austrj t aby w ten sposób rozejrzeć 
państwo niamktokie na linji Renu. Francji byłby 
■łaby gabinet urzędniczy w Austrji bardziej na re 
kę. niż silny trąd  parlamentarny. Na czoło gabi
netu urzędniczego ma dostać się prezydent wie
deńskiej policji Scbober, którego już dzisiaj można 
uważać za kandydata Francji.

Newy rząd włoski jest już zasadniczo zorgani
zowany z Itr. Sforzą, jako ministrem spraw zagra
nicznych.

Zdaniom dzienmikćw włoskich, suma oiszko lo - 
wania. należnego Włochom, wynosi bU miljardów 
iirów.

vJoumaI dos D ebats: dowiaduje się z Rzymu, 
że socjaliści włoscy domagają się ewakuacji Ał- 
banji przez wojska włosaie.

Ajcin ja Stefa-ni ogłasza nastęijmjącą notę amba
sady francuskiej w Rzymie: Niektóre dzienniki,
<Tc ncs.ząc o wypadkach w Albanji, podały, że po
wstańcy rozjmrządzają anmtaa-mi i kulemi ot.o.ni. 
które odstąpili im Ltancuzi przy ewakuacji w 
Skutari. Ambasada francuska jost upoważniona 
do formalnego zdementowania tych pogłosek, 
które sprzeciwiają się pra.wdzie. W ojska francu
skie sahrały  z sobą wszystkie armaty i fcaiBwnnty

Francuzi aresztowali w okupacji wielką ilość 
socjalistycznych robotników, a to w Ludwigsha- 
fon, M< guncji i Wieobadenic, nie podając bliż- 
szycli po.wodów tego aresztowania. W  Ludwics- 
l.a-fen odbyto się I  tego powodu wielkie zgroma
dzenie roi>otnicze, rui którem zażądano wypusz
czenia uwięzi, nych do piątku, gdyż w  przeci
wnym razie zorganizowany będzie w całym oku- 
•mwanym tor«#e strajk jeneralny.

Komisją nadrrńska odebrała debit »Koełu. Ztgc, 
»Sozialdemokrat*, *Rhoinische Ztg* i pięciu in 
nym dziennik wn z pow.)du artykułów przeciwko 
użyciu wojsk kolorowych.

Nowo pruiskit rozporządzenia związkowe d b  
zagłębia Fjunr inają na celi' osiedlenie około 
150.000 górników, jako organizacyjną podstawę 
•olbrzymiego przedsięwzięcia koionizacyjnego, k tó 
rego celom jest wemoże&ie produkcji węgłoiwej.

7. L'aryża donoszą: Głównym powodem wyja
zdu pułkownika Houee do Europy jest sprawa 
kandydatury Dav’da, am basadora Stanów Zjedno
czonych w Londynie na prezydenta Stanów Zje
dnoczonych. Pułkownrk Houso ma zamiar nakło
nić ambasadora Dawida, aby stanął, jako kandydat 
pan ii demokratycznej.

>Matin« dow iaduje_ się, że parlam entarna koaiu- 
j:i dla spraw zagranicznych, rozważywsz.y spra

wozdanie o stosunkach w Azji Mniejszej, postano
wiła wysłać do Konstantynopola końtisję dla zba
dania stosunków Syrji i Cylicji.

W  A tom ach  o tr z y m a n o  w ia d o m o ś ć  o o g ło sz e 
n iu  a u to n o m ii  T ra c jy  o raz  
c ja k ie g o  rz ą d u .

o u tw o rz e n iu  ta<m sp e -

C s la l efeenom lcsBy.
KURSA GIEŁDY KRAKOWSKIEJ 

z dnia 16 czerw ca 1920.
W aluta m ark o  >s

ofiar ż ą j .
A k zy e  Tow . han dl. i przem .

Polsk i B ank  P rzem y sło w y  43r — 460 —
B an k  I ł ;p o teczn y  551*—  580‘—
B ank  M tu ff  c lsk i 5 4 0 —  56(4--
Z iem ski B a n t K re d y to w y  3 o*—  4 !0 ‘—
P o w szech n y  B an k  K iedydow y S A, 2 0 0 — -------
I d s k i e  T ow . hand low e 4 4 5 — 4S’5‘—

T ra n s a k c ja  455“—
Ilan d l. S p ó łk a  ak e . ,.ln .p ex 1' 2G0‘—  300‘—
7ielem -nvski 1425'-- 1S25‘—

T ra n s a k c ja  x4 .*5‘-
.,G ó rk a "  f a b r r k a  cem en tu  14C0‘-- 1,500*—
B al. a k c  Z ak ład y  g ó rn  S ie rsza  13o0‘— 1430‘-
„ T ip e g n 1 T ow . d la  p r t ta s ią b .  g o rn . — ‘—  — ‘— 

T ra n sa k c ja  3290‘~
1 o lsk a  N a fta  KAO1-  1(W‘-

t ia r .s a k c ja  1100‘-
W a lu ty  i de wizy:

M aiki n o m ieck o ; po !0C 40' — 440 -
T ra n sa k c ja  435‘— 438‘—  

M aiki flćjmifccki? po 10CC 430 — 4u0'—
Rui le carskie  po 5 fb  rb . 65P —  2 .u  —

T ra n s a k c ja  2G0‘—
K u U e  caTskie po  100 rb . 2 4 0 —  200*—
K uble du m sk ie  65‘—  7*‘-

T ra n sa k  ja 6 8  —
D ołary  160‘—  17 5 —

T ra n sa k c ja  1 6 ta _
C (.l«rv  k a n a d y jsk ie  1W ‘—  145‘ -
L ei ru m u ń sk i"  370‘— 38.*'—

G IE Ł D A  W A R SZ A W SK A  z 16 czerw ca; ó%  obljg  
m ia s ta  W a r s z a - y  z 1915 ro k u  w a rto ść  k u p o n u  2 ..0 , 
ż ad a ją  216, poszu k iw an o  210, 6 %  obiig . .n ia s ta  W ar
szaw y  1917 r. po  m arek  10C —  w a rto ść  k u p o n u  2.75. 
tra n sa k c je  99'50, 100. ż ą d a rc  101, p o szu k iw an o  ̂  98, 
5%  o big. b an k u  ziem skiego  w a rto ść  k u p o n u  0.56,4, 
zadano  103. p o szu k iw an o  99, l is ty  za- aw ne 4 'A %  
z iem skie  w a rto ść  k u p o n u  4.34.6, t ra n sa k c je  2(17, 298. 
żądano  210B po-7.ukiw :m o r,( 5. i %  z iem skie w artość  
kup o n u  2.86 3. 5%  m iatóa ÓYaisziwy' w a rto ść  kupo n u
2 08.1. t ra n s a k c je  23ó‘50, 234, żądano  237. p o szuk iw ano  
2?:i, 4 Y-.% m iastu  W arw n w y  w atoość k u p o n u  1.S7.3. 
tra n sa k c je  — , żądano  215, p o szuk iw ano  2)0 , O/Ó b an k u  
k re d y t, h ip o t. tra n s a k  j( 104. xtu.4e carsfare po 100 
252. ru b le  carsk ie  rm &.0 — 263. rob ie  d u n isk ie  r o  
- ,f(0  — 71. 61, 67, r.d  le dum -ki-' po 250 —  5 i ‘511, do 
48, f ran k i frn5c.u-sk.te !3‘?5, 13‘ló  d o la ry  S tan ó w  Zjed- 
m  czonvch  166-5G. l<i*>. k a ra d y js k ie  d o la ry  140, m ark i 
n iem ieck ie  po 108 — 430, t l i .  410, czeki n a  Szw:ó- 
e a iję  33‘15 do  32*50, Lonclvn 175 dc 685, N ow y Y o rk  
170. B erlin  B F S Ę  435, 432‘59. Wi. d -ń  112 do  110, 
K o fe n h a g a  3 i ‘79. P :.rvż  13‘30 do 14T0.

G IE Ł D A  L W O W SK A  z dn ia  16 czerw cu: K uble c a r 
sk ie  se tk i 245 259, ruM e : irsk ie  p ięć se tk i 259 —?73. 
ru f ie  dum skie  po  1 0 .0  — 596 0 —66‘50 ru b le  ću m sk ie  
po 250 ru b l 42 49. n iem ieck ie  m a n d  po  100' —
448— 462, t ra n s a k c je  455 marKi n iem ieck ie  po  100 — 
434—448. dew izy  n a  B ‘ rh n  a37‘50— 458'50, trS n sa k c je  
AW. ' _

K O N IE  R A SO W E  DLA PO L S K I. T cl. z W a rsz a w ,-  
Zn pośro an ic tw em  B ritisch  B lo odstock  A g ei.cy  w  ty di 
d n iach  o cze .aw an e  je s t  p rzy b y c ie  tra n s p o r tu  do  G d ań 
sk a  19 k o n i p e łne j r a s y ,  n a b y ty c h  p rzez  za rz ąd  stad - 
r in  j.aństwowy-ch d la  celów  han d lo w y ch . K on ie  te  
b ęd ę  podzielone pom iędzy  rząd o w e  sta c je  rozp łodow e.

U STA W A  O ZD R O JO W ISK A C H  M inisterstw o zd ro 
wie p u b lic -n eg e  w niosło  do prc-zwdjuro R a łv  v>iui- 
s tró w  międzY innem i u&tawe c zd ro jow isk  a. iii i u zd ro 
w iskach . zaw ie ra jącą  n a s tę j  u jąee  p o st in o w K riu .

Z d ro jo w isk a  i u żA cłu śk ® , z r iszczo n e  p rzez  w ojnę, 
o trzy m y w ać  i ę d ą  pom oc od pań stw a  w  pwt*-1'1-! p o ty 
czek d łu g o te rm in o w y ch  (#0 do  60-le tn i:h ) n isk o  o p ro 
cen to w an y ch  o raz  k o rz y s tać  będ ą  p rzez  la t  15— 20

' Nr. 144. .

c e n t r a l i  p . Z y g m u n t P z tu ak ie iw io z  i d y r e k to r  L u  
d  . ik  D u n in  z B ory s ł a n i a .

U ro c z y s to ś ć  z ro b iła  b a rd z o  p o d n io sD  w ra ż c o ie  
a  s ł ła d  cbyw*«teL, g ru p u ją c y m i się  o k o ło  n o w ej 
p la c ó w k i,  d a je  rę k o jm ię , ż e  ro z w ija ć  s ię  o n a  b ę  
d z ie  n a  j io ż y te k  k r a ju .

W7o b e c  ie-go, t e  w  ty m  d n iu  o d b y w a l i  s ię  w  m ie  
śc ie  z l i ó r k a  n u  b u d o w ę  K a p h o y  O rlą t,  u rz ą d z o n o  
p o d c z a s  u ro c z y s to ś c i  z b ió rk ę  n a  te n  c e l i z e b ra n o  
o k c ło  2 0 .0 0 0  m a re k .

Ne w a  s p ó łk a  p o w s ta ła  z p rz e ję c ia  sp ó łk i  z o g ra  
in iezo u ą  o d jx n v ie d z ia k io ś c ią  » Z w ią z k o w e  z a k ła i l j  
gaz.u  ju u n ittc g c  i g a z id in y  p rz e z  s p ó łk ę  a k e y j - ą  
o k a p i ta le  z a k n a d o w y m  30,000.000 marek.

N a w a ln e m  sg ro m a d z e n iu  z w ią z k o w y c h  z a k ła 
d ó w  u c h w a lo n o  w y d z ie l ić  z  c z y s ty c h  zy sk ó w  
100.090 K n a  cn ie  p u b lic z n e , z  c z e g o  z ło ż o n o  4!5 
ty s ię c y  k o ro n  n a  p le b is c y t  d o  d y sp o z y c ji  » K u rje - 
r a  L w o w s k ie g o * , 2 0 .0 0 0  K  n a  b u rsę  rę k o d z ie ln i
c zą  d o  d y s p o z y c ji  p re z y d e n ta  p. N e n m u n n a  i  33 
ty s ię c y  k o r o n  n a  s ty p o n d jm n  d la  obrońcO w  L w o 
w a .

te  przcznaczoi-e liędą n a  u rządzen ia  c d rc .z i tn e  i k.i 
p ielow e. K zad zastrzega  sol ie p raw o  k o n tro li i w glą
d an ia  w  g o sp o d a rk ę  ty ch  zdro jow i =k i uzJro w isk . 
k tó re  k i r z y g a ć  b ęd ą  z uig. .

U staw a  t a  o rz -> w id uje tak ż e  zw alnum ie n a  l a t  la l 
k a n aśc ie  o<ł p .cdatków  now o w noszonych  bud ' -vli w 
z d ro jo w isk o c ł i u zd row iskach  P o n a d to  u s ta w a  za
pew n ia  zw aln ian ie  od c ła  m a te .j.d e w , u rządzeń  i p rz y 
rządów  sp ro w ad zo n y ch  dla zd ro jow isk  z zageardcy.

ENUŻKA GŁOW A NA S 7K L  I C Z E S K IE , h e l.  z Fra- 
gi: Gz,<:ró;e  r.eni-A -ast-ro h an d lu  postan o w iło  -/.ni-yu. 
, ] ja tę  i łitw ą dla w szelkich  to w arów  szivlaiin. ch Zniż 
ka  w ejdzie  w żvcię  w  na jb liższym  czasie.

JNJŻK*A CEN W IN A . Z H aw ru  d onoszą , ze u jaw n i
ł a  sio zn iżk a  cen  w ina.

D A LSZA  T E N D E N C JA  ZNIŻKOW A W E  F R A N C JI 
T eł. z P a ry ż a : Tbienrdki tiitejpze  stw iei J/.a ją  w dal 
pzym c iągu  ogolną  ten d e n c ję  z n iJ to w ą . M iędzy inr.O- 
mi c e ra  w rłr.y  a n re rfk a iisk ic j sp ad h t o ty le . iz je^t 
n iższą  cc  kosztom  w y ro b u . K o ła  f l m r  • tw e  ( y - io -w y -  
w u ją  sposoby p rzy jśc ia  z. p om ocą  -wytwórcom. ,.Exco!- 
s io r"  n a  p o d staw ie  w iadom ości, c trz .ym anych od tu r y 
stę  w am e y k am  k ich . p o d a je  ż€ b ta u y  Z jednoczone 
odczm . a .a dotkliw  ie w y so k i k u rs .

zamiar w st r z y m a n ia  w y w o zu  c uk ru  z
A M ER Y K I. (Ha-> as). R ząd  am e ry k ań sk i zam ierza  ( g ło 
sić zak a z  y y w ezu  c id trię  by zapobiec  g ro żącem u  S ta 
nom  Z jró r.cc z fn v m  brak i.w i cukru .

o  m iędzynarodow ą  izbę h a y d io w a . —
..A tiar.tic  C ity " z n p rrp o n o w aia  w ro k u  ub iegłym  rzą- 
dciy i S tan ó w  'Z jed n o czo n y ch  i różnym  tm sjom  e u ro p e j
sk im , baw iący m  w  S ta n ac h  Z jednoczą,nych, u tw orzen ie  
s ta łe j o rg an izac ji, k tó rab y  m ia ła  na celu  u trzym an ie  
s ta łeg o  k< u tal; tu  gospod.ircz .-go i r ię d :v  p au Y w rn d . 
P o  _ i w rocic do  E u ro p y  m is ja  p rz rd s ta w iia  j.ro jck t 
rządom , k tó re  p o stan o w iły  zw ołać  w  P a ry ż u  posiedzę, 
n ie z ud z ia łem  p,rzedstaw icicli S tan ó w  Zjwdffliczonych 
celem  u ło żen ia  s ta tu tu  śc is łe j m ięd zy n azo io w ci Izby 
h acd lo w c j. N a  zebran iu  p i-zygctow aw czem  de.,-gaci 
i ( nwałili ró-Ai.icż pi .-gram k o n g re su , m ająceg o  się o d 
b y ć  w P a ry ż u  w  ro k u  b ieżącym . P ro g ra m  czynnoś.-i 
m ię d z y n a ro d o w ą  I z ły  łia am o w ei o b ejm uje  c i ły  za
k re s  ży c ia  ekonom icznego  i finansow ego . K o n g re s  
ems wiać będzie  han d el to w aram i p ic iw ś ie j p o trzeb y , 
sp raw y  tra n sp o rtu , k o n k u ren c ji, o d b udow y ekonom i
cznej.

NOWA PLACÓWKA TRZEMYSLU POLSKIEGO 
WE LWOWIE.

Z c L  w  o  w a  prózą Jiaon
D id a  6 c z e rw c a  w  p o i ud  ra c  o d b y ło  s ię  w  sp o só o  

L ł w U c u r o c z y s ty  p o św ię c e n ie  n o w ig o  g m a c h u  
(L w ó w , u lice . Po.m-.ka 2 5 ), s ta n o w ią c e g o  w ła sn o ść  
n o w o  p o w s ta łe g o  T o w a rz y s tw a  p o d  firm ą*  » S p ó ł-  
k a  a k c y jn a  d la  p rz e m y s łu  n a f to w e g o  i g a z ó w  z ie -  
n p y c h * .

N a  i ro c z y s to ś s i  z ja w iło  s ię  p rz e sz ło  60 z a p ro 
szą n y c h  o só b , re p re z e n tu ją c y c h  w s z y s tk ie  n ie m a l 
s f e ry  c ly w a te L s lu e  i  p rz e m y tło w e  n a s z e g a  m ia s ta .  
M ied zy  in r iiu n i p rz y b y li :  b . m a r s z a łe k  k r a ju  p .
N o z a D itc w E k i i c z ło n e k  W y d z ia łu  k r a jo w jg o ,  r a d 
c a  J a k i ,  r a d c a  Z im n y  w  z a s tę p s tw ie  d e le g a ta  : ż ą 
d li .p  G a łe c k ie g o , p rz e d s ta w ic ie l  a r m 'i .  k o m e n d a n t

O dpowiedzialny reacator:
MlCHAL KONOPINLKL

Wydawca.
RUDOLF OSMAN.

N a d e s ła n e
(Artykuły w tara dziale nie pochodzą oó redakcji).

Ittffll ffitkłsM
podporucznik  58 p. p. z W ielkopolski 

b y ł y  leg jonista  Il-g ie j B rygady , w ięzień 
H uszt

poległ śm iercią w alecznych n a  froncio bo l
szew ickim  dn ia  26 m aja 19?0 roku  w  23 

w iośnie życia.
<4 tem  s tro sk an a  m a tk a  i rodzeństw o za
w iadam iają  K rew nych , P rzy jac ió ł i K ole

gów  Zm arłego.
n a b o ż e ń s t w o  ż a ł o b n e

za spokój du«zy Zm arłego odpraw ione zo
s tan ie  *.v poniedziałek , dn ia  14 b. m.. o go
dzinie 7 19 rano w* ko-ci"', a parafia lnym  

'w  Sieni i.wie.
yTSTT- t6 s M a t t i BB S 3 ! 3 M a a S E ^ S S g S 3 3 ^ _ _

L E T N I E  MiESZKANIE: don.ek, 4 pokoje, 
kucania, pod Krakowem. W iadomość, u.ma 
Krowoderska L . 1 9 , Ł  p i& tro .____________ 4 G 4 3 __

DNIA 26 CZERWCA 1920 ROKU
odbędzie się

ucznic, które w  czerwcu 1917 roku skończyły  
klasę TY. w ydziałową w  szkole im. Konarskie
go. Miejsce zebrania* przed kościołem  św. Jó- 

zera w Krakowie o godzinie 9  rarc 
Aniela L.FŚKOWNA. Janina SYiOl ZRÓWNA.

KONSUM ADWOKATÓW i LEKARZY za 
wiadamia, że spizedaż angielsldcli materjałów  
ai kiennynh odbywa się  codziennie w  lokale: 
ulica jag ie lloń sk a  L. (• w godzinach od 5 do 
7 wieczorem.  4 646

Paniko
sprzedam. Sm oleńska 10. Malesze wska

Bs* Józef WieselsBaissa
ordynuj? sta le  w Zakopanem.

4571 3

C B Ł S > P € A
do lekkich posług POTRZEBA ZARAZ. Zgło 
szenia w  Administracji >Nowej Ref o m y  <r, ulica 

* św. Anny L. 3.________________

ordynuje w chorobach suornych  
i w zakresie kosm etyki leuarskiej, Lampa k w a *  
oowa. KRAKOM, xl. św . ’a i£  3. 11. p., od 3— 5,

i i l f l l !  S f l i l i l i S  Sini!
Transporty mebli wraz z konwojem uskutecznia 
szybko i tanio BIURO SPEDYCYJNE »PRZE 

D. O. G., jenerał hr Lamezan, prezydjum miasta JwóZ<, Sp. z o- o., zał. przez Centi. orą. 1 .n
KRAKÓW, ULICA WIŚLNA L. 8, L PIĘTRO

4508 15

Automobile do eynsiodo
3-osobowy i 5 osobowy na bli*ższe i dalsze 

tury, oraz ciężarowy na 3.500 kg. Zgłoszenia 
Grzyjmuje inżynier JAN STRZAŁKOWSKI, 
ulica Starowiślna L. 16, 1 piętr^ 3750 12

Tzty handlom- j-pr/. m.ysłowej., dalej przybyli 
przed?taiwicijjie banków i przemysłu naftowego.

Poświooeni) gmachu dokonał przeor ?aknnu
0 0  B- Tiiardynów, ks Wi,M’cioch, który złożył ży
czenia pod adresom nowej piatów ki przemysłu 
polskiego.

T o oglądnięciu gmachu, zaprosił prezes rady 
©adz-t rczej Spółki, znany przcmyslowioc, p. Zy
gmunt Lewakowiski, obecnych na obiad, który od
był się w wielkiej sal porterowej, przeznaczonej 
n,a zc Ł-rair aa dla towarzystw ą>okrewinych. na od
czyty fachowe i t. p. W czasie obiadu przemówił 
pierwszy prezes, p. Lewak owslui, witając gości —
Następnie przemawiali na temat uprzcmysłow-Wna 
kraju: rad(,a Ziamy, pc.-cl Abrahamowńc.z, prezy
dent Nou-m.unn, dyrektor Sżarski, wicepre.zwdcsnci i 
Chlamtae.-z i Stani, roi. Las-k-ownieki, radca JełiljW  KKAKOWItz, ULICA DIETLI SF A  L. 6S
1 ks. kanonik DziędzUłówicz. na kursa roczne i 4-n iesięczne od 20 do 30 go

Rolę geepodawy spAiioJi np.: jonoralny dyrek czerwca; dia NIEZAMOŻNYCH udziel? się na-
tor inżynier Mieczysław Lomgchaimps, dyrektor , 4 B EZPŁA TN IE .

Wpisy
na rok szkolny 1920/21

w  S ^k o l©  feueltaUei*]! 
K e s try k a  O o ttl



N r  1 4 . N O W A  R E F O R M A n ą t e s  i t f  u z e rw c a  I 9 z 0

■  S Z T U K A  3
od 17 c z e r w c a  1930 r.

I UCIECH A i
o d  17 c z e r w c a  1 9 2 0  r. o d  17 d o  21 c z e r w c a  1 9 2 0  r.

Markiza CArraisnl I
S f i

W ie kie arcydji {o filmowe. Prze- 
iliazny d .i-nat w b „ktaob. — 
W głiw nej ri>:i ukaże się m ako- 
n:ii a f% stk* po s‘ a Pcla Negri.

— Ponadto doskrnua Komedja—

;;i

i r
dramat ao e ykański w 5 aktach.

„TAJEMNICZA DAMA*
komed'a detektj wiczna 

w 3 aktach.

,Sypf;ł

%R L  , f liJjCiuu
dramat psychologiczny z ży c ii 

aiuerykańSiiogo w 5 częściach. 
W gtówLej roli artysta amerjk.' 

Ai la r  H o o p s .

i

a  P P O M S IN
o d  17 c z e r w c a  1 3 2 0  r.

„BUNT
NIEWOLNIKÓW"

dramat rzymski w 6 obrazach 

*650 1 7

repertoąr scen
WANDA mi mPROMIEŃ ■ S  ZACHĘTA 3

Od 17 c z e r w c a  1 9 2 0  r .

„mmm*
a '.’nrla ny dramat deiektywiczny  
w (i aktach, ze s l.n n ą  al.io >atką 
duńską Ł H ilL J Ą  S A N N O M  

w roli tytułow ej.

LUBICZ
%

od 17 czerwca fy20 r.

N o w c ś ć !  N o u o s ć  1

„Złotu Kliiif
na z.yyczajPj dramat w a c .ę  

ściach. W głównej :ol 

SIADY CHRYSTIAN S.

*1*
o d  17 c z e r w c a  1 9 2 0  r.

„CyrK ©DlfssoliRtr
sc-nsocyjBy dramat w 5 częściach.

^  Po; a to Ło itcdja.

| + al* Ijw

Kapię eehrz.* oaopera acy

znKfdd fslsjruficzny
Zgtosie i '  pod „Ł a c łto w io c  ‘ do 
4-iinm, „N. Reform,". t610 1 2

PcSiakaję to sz  ;.
m  zawo Izie haudl *yui, jato iffent. 
lub lek; ji, znając język n-nn jujm, 
włoski i n emiecki. Zgło. ceni i pufl 
„Z. T ." pr.yjm uje Administracja 
, \o w e j  Reformy1’ 4611 1 2

F r a s a t r a y  s i r  o
budowlauy w Bochni, naprzatKw 
tońsiiegc płaca, do gprzedan a. — 
W .1 1 mość u p. Cha;ma Dae-seraj 
w  BochnL 4612 1 5

HilHa W e n ie
i i  śi»di»M'śeia, cena o l  2  mino- 
ai.w marek, w L lę  nową, 7 pokoi 
i  łazienką, W&lna dla kupująoogo, 
‘/4 morga rg'Odu. budynki gospo
darcze. w i  stko raurem otoc<o. e, 
,ł5 m inat dorożką z rynkn, cena 
t2Q tys. marek — sprzeda pełno 
mconik .lan Ropski, konces. biuro 
kapną i sprze laży realności, nlica 
Szewska 5, telef. 2248. 4615 1 4

ggśi. & ja jB astkAaŁiiŁja ^

DCH HANDLÓW V „EMPORJUM"
WARSZAWA, ULICA DŁUGI L. 47, TELEFONU; KR 310-47 ^

SUKNA • KORTY - BŁAWATY
FABRYCZNY SKŁAD TOW ARÓW  BIAŁOSTOCKICH.

SPECJA! Dostawy dla kooperatyw, central handlowyeti,
sajmlkćw powiatowych i inreych towarzystw w-tpOlsiilelutych. 
CENY FhBRYCZHE. «  s» CE«Y FAB0YCZHE.

Willą
w Kalwarji, i i  niętrową, z ogrodem, 
z wolne n mieszkauiem, sprzeda 
Binro F. Turliński, Kraków, uli a 
Podwale 3. 4638 1 2

Z (liną! pies. szrP  łY tow y. Zna
lazca otrzyma w«nagród euie 

w  pieniądzai h • w lytonin. —
SF-ouski, ulica iemir«d. k ego 3, 
parter. 4616 l  2

ttam?enic§
ill-p . w W Ledniu, Dz. XVI, z kim - 
tortem, obszar blisko 1050 m* za 
*00.00 1 m»rek polskich, opr:eia  
Biaro F. T ir lia sk i, Kraków, nlica 
Podwale 3. 4617 1 3

Folwark
54 morgi roli i  bauya<am :, 4 km 
Kl S tan iłław -w s za 426.00 marek 
ipraeda B aro F. Tnrliueki, Kra- 
tdw, ul. Podwale 3. 4618 1 3

C«iSte!nta
i  maszynami, t  polsm okołj 30 
mo gów. obsianom budynkami, przy 
Stacji. n icdsV zc Krakowa, 'prze'a  
iliuro 1- Tur! ństt K r .( 6 » , ulica 
Podwale 3. 4 ą ly  1 2

Hfleszkania
sd 3 po io i w z w y i z kucnnią po 
sznkaje się natychm iast. Warunki 
obojętne. Zgłoszenia' pod „SpoitOj- 
n j lokatc?'' <ło biara „Promień", 
i i ,  Garharbka 26 4621

Nauczyciel
dos wiadczony, potrzebny od 1 wrze
śnia, do starszego chłopca na wież. 
Zgłoszenia 1 etowne z podaniem  
adresa i warunkńw przyjmuje binro 
„Rach“, Kroków- »i. Szczepauska 
i. 9. poi .n a 'a u z y s le l  d o d w la d *  
Cionj1'. 462S

lab sydzi-rżaw ię piękny sk'ep 
tow trów fabryczne ■ spożywczych 
i  wielką wystawą sklepową, p.-zy 
najrucaliw irej ulicy w śródm; iśniń 
i tylko osobie solidnej za kwotę 
150 tysięcy marek. Utarg dzienny 
do kil 't u tysięcy, zysk prwny Zgto- 
izenia listowne do biara „Rnch“, 
Kraków, nl-ca Szczepańska 9, pod 
„ S o lid  O 46 3

Modelka
o ładnych rysach, poszukiwana. 
Zgłoszenia z podauiem adresu pod 
„Akt** przyjmuje A im in. „Nowej 
Reformy". W jn & g r s t iz e c ic  b a r 
d z o  d o b r e  4633

E rK E K S JA  
bydowskiego giumazjnm, prowa

dzonego w ducha poi mim, w więk- 
s. err. mieśoio o Królestwa Pol- 
pk^go przyjtn e 3 naurzycie'i fk;) 
z wyks.,t»łceniem aniwtrsyteckifcm, 
2 z egzam inem  wydziałowym gra
pa I Warunki znakomite Zgło 
8zenia osobi«te w gou/ipach j i i i -  
dniowr h wrak.w. a | S e m r u tz -  
a u g o  7 t piętro, ońcyny, do dnm 
£4 czerwca. 4ua4

F̂fesifestia
złożonego * 2 lnh wierci rokoi. 
poszakaje się do wyna ęcla za o.t- 
p jw :ehnim ekwiwalentem . Zgło 
izen ia  pisemne iab nstne p.syj- 
m aje kaLcelarja Dra Markowicza, 
Kraków, Stradom 27. 4600 2 2

łłnprcwy „Prinmsów"
naczyń blaizanych, lodowni poko
jowych i restauracyjnycn, dachów, 
dzwoa'-ów tlCktryczrych, wodocią
gów vc y k o n j w a  ■» t j j $ i e u i n i e j  

i Dajtaniel
fjlufesia rnetailMw ailaJmtS

Miilicr i F o c h a ls k i .
Reboty i zleceria przyjmuje Biaro 
iiia z to w e: Rynek gł. 7 —8, w po- 
dworca (dawne biuro „L ot“) lub 

W ytwórnia ni. Czysta 14.
366j 3 10

® « U r z n d  Z i e m s k i

ogłasza niniejszem

na stanowisko samodzielno w katrgorji VI i V eiatu  płac w Głównym Urzędzie 
Ziemskim i podległych mu urzędach na obszarze Kongiesówki i Małopolski 
dla r o l o i k i S w ,  p r u i Y d l k ó w ,  a i i c i  n i U o i v  i  h a n d l o w c ó w .

Warunki konkursu: 1) obywatelstwo polskie,
2) wyższe wykształcenie, udowodnione odpowiednie- 

mi świadectwami.
Tożądaną jest dla wszystkich kandydatów znajomość stosunków agrar

nych, a dla prawników na urzędy w b. Kongiesówce również znajomość języka 
ros/jskiego

Przy podaniach należy przedstawić metrykę, szczegółowy życiorys, świa
dectwa z ukończenia nauk, zaświadczenia z dotychczasowej działalności i pra
ktyki, oraz refeiencje.

Pod ime wnosić należy do referatu personalnego G}ównego Urzędu Ziem
skiego, W a r s z a w a ,  u l .  S z k o t a  L . 1 1 ,  d o  d a l a  1 s i e r p n i a  
1 9 2 0  r .

Niezależnie od powyższego konkursu, Główny U u ąd  Ziemski podaje do 
wiadomości, że p o i r z e t m e  s ą  w y k w a l i f i k o w a n e  s i ł y  n a  s t a 
n o w i s k a  u r z ę d n i k ó w  z i e m s k i c h ,  k o a s i s a r z y ,  o e o m e t r ó w ,  
h a n d l o w c ó w  o r a z :  b f a r a l t s i ó w  w Urzędach okięgowych i pod
ległych im komisatjatach.

Siedziby Uizędów okręgowych są: w Warszawie. Łomży, Lnllinie, Płocku, 
Piotrkuwie, Kielcach, Siedlcach, Kaliszu, Biułyms okn, Suwałkach, Radomiu, 
Krakowie, L now ie i Przemyślu. ’ 4558 i 4

iw ii!i mm
aa lato m ieszkanie dla jednej lub 
kilku osób inteligentnych ■ w oko
licy Suchej, pói godziuy ud stacji 
kolejowej i poczty — rzeka i lasy 
w miejscu. — Z głos.en ia pod 
..M iS S il a n f e 1 p zyim uje Admin, 
„Koaej Reiiiruiy“. 4542 2 2

HcjlaAsze żiSSlfl zokuDU inlantnll paplęruwel!
ł l U R T O  S i i Ł . - 4 8  P A P I E R U
MATJGK.SAŁÓW P IŚ M IE N N Y C H  f H A R T  

TVSDW5£WWYCH ARTYSTYCZNYCH

S»p. a  o g r .  o i> p .
W  K R A K O W I E , U L IC A  G R O S iZ K A  L . 1 6 .

Uskutecznia zanióv. lenia is-.owne odwrotną pocztą. 4549 2 3

P ^ F a s l y m
ndzi.iam  lekcji konwersacji fran
ci sk'ej. — ódres wssażo J itirfi 
n n u c ż y c ie l s k is  ńzaty l ’y  S z r a -  
m s r ,  alica K ochanewskiigo 1. ł2, 

4479 2 2

do natychmiastowego wstąpie
nia m o d e la r z a .i Zgłoszenia 
z podaniem warunków przyj
muje fabryka sody amonia
kalnej W Podgórzu. 4514 2 3

m m
farbiarnia, pralnia, -uaszyny, 1kotby, 
w dobrym stanie sprzeda w łaści
cielka M. Matejko w Wadowicach 

4589 2 2

J U w u d & n t k g Ł
pisząca biegle na m aszynie, po
trzebna, — Zgłoszenia. M. Gerson, 
Chełm, Ziemia Lubelska. 4595 2 2

Kasy ogn io trw ałe j
średniej lub mniejszej, używanej, 
zupełnie dobrej, f Brukuję do ku
pna. Zgłoszenia pod „Ra:;a ‘ do 
B ara ogłoszeń „Ruch", ul. Szcze
pańska 9. 4596 2 3

CentrMan8faa..f*owiE
poszukuje

ui7piinika dc ewifeii kontiaktonei, 

urzędnika do ewidencji inwentarzowej, 

urzędnika do oddziału ropnege. *599

Zgłoszenia pod „Centrala nattov a“ do Biura dz en- 
ników SI Sokołowskiego we Lwowie, tń. Jaęie.lońska 7

SPUŁKA 
7 0. 0 .

D O M  B&HSCOW Y 5 KUMTCSIS W Y M IflH Y

sztr na m m m zm s
KRAKÓW, L'L. FICIUANSKA 43, TELEF ON 2038.

W szelkie transakcje bankowe.
Kupno i sprzeaaż walut i papierów wartościowych.

Zlecenia giełdowe.
Oprocentow uje racnunki Dieżące po 3 V / o . *432 a •

G o d zin y  urzędowe: od 9 — 1 i od 3 — 5 po poł., w  soboty od 9 — 1 po poł.

Buchaltera
l u b  z d o l n e j  b y c h a l f e r k ? ,  o r a z  n o J r 6 ^ n | a -  
c u § o  p o s z u k u j e  n a t y c h m i a s t  w ie lc s z e  p r z e d 
s i ę b i o r s t w o  w  K r a k o w i e .  Z g ł o s z e n i a  p o d  1 5 . W .  
p r z y j m u j e  A d m i n i s t r a c y a  » N . R e f o r m y * .  4613

k to  m t o  iest

AUTOMOBiLBŚCS!
^  Dnia 20 czerwca 1920 r. odbędzL się pierwsze w Pohce h w ia to w e  h o ? S 8  
p  s a c io c h o d o w e  T*r K r a k o w ie  na djchód P-dskiego „Białego Krzyża1*.
X  Zgłoszenia przyjmuje się i udziela informacji u firm: A n to n ia ? , o l S ław >  

I s o w s k a  3 2 , B e& z, u l .  P o d w a lo  i  I s b a p c ,  u l .  P i i a r s k a  4 . u m  2 3

•’« 0 « 4 C 9  s e ® ® 8 8 ® ? » 3 ® »  „  O i«"  * e  * t * « ' ,

roSsinu ci azlażuS8
renU'Wną restanracyę kolejową lub 
r.amienię ra  handel śniadankowy. 
i'.obr,e prusperjjący. Pośrednictwo 
dopuficiaine. Adres; sk ry t.a  po
cztowa d l, Kraków 4518 3 3

E. Vrtl 11/19 4609
19

H u  ń
• sśj Ti!

>'a w n o s . k  lfarciaa Mowuka 
im. małol. Marj: i Anieli Nowak, 
jako strony ogzeswującej, odbędzia 
się unia 6 sierpnia 4920 o godzi
nie 10 przed południom, w  podpi
sanym aądzU pfzy ulicy *w Jana 
1. 22, i piętro, w binrze Nr 46, 
licytacja nasiępującycn reamsżci: 

al V, część raaiaośei iwn. 2C2 
s s  grt. gm. Trojanowice, ikłada- 
jącaj się z paro bud. lk. 67 obsza 
ru 2 ar 46 m kw. i paro. grunt, 
tk 211 obszaru 21 u 81 m kw.

h) ’/« część real-.ości lwh 313 
tejże gminy, ik ‘aiającej się z paro. 
bud. lk. , , /ł obizara 3 ar 38 m k, 

W artość szacunkowa tycb części 
raalnolci: 

a* a) 69 L. ad b) 136 K 65 k. 
K ajnii *a oferta: 
ad a) 157 K
Poniżej n a j n iż e j  oferty iprz t -

daż Cu aaatąpi,

1’ ł  HiW tóJfJ CJW. oiii!. I I .
Kraków, dnia 12 kwietnia 1920 r.

Samochody osobowo i ciężarowe wynajmuje Spółka

4194 5 5

Tartak i młp
kompleinio urządzone, z motorem benzynowo-gazowym 100 HP.. 
instalacją elektryczną, w iększą ilością ęrzewa okrągłego 
i budynkami, blisko kolei, do sprzedania. Wiadomość w biu- 

Kraków, ul. S/.czepańska 9, pod „ M y n a t o r ” .
4598 1 2

samochodowa

59 W *  o l j ę i . u t © 1
w  K r a k o w i e ,  n i .  G o ł ę b i a  1 .  1 4 .

013IKS! firmo noft&tufl me Lmle
poszukuje

ioers A  Mcnm.
Zgłoszenia pod „ tfa f ia  ł w o w * do Biura 

dzienu/ków St Sokołowskiego we Lwowie, ulica
Jagiellońska L. 7. 4ósi

L. 6192 er 1920. 4535 2 2

Konkurs,
Poszukuje «ię kilku ukwalifikowanych leśników dla 

urządzenia lasów i pomiurów. Zgłoszenia należy wnosić do 
Zarządu okręgowego dóbr państwowych we Lwowie, podając 
kwalifikacje i żądane miesięczne wynagrodzenie za pełnie 
nie służby we Lwowie i w czasie robót w losie.

Lwów, daia 5 czerwca 1920.

rze „Iiuch“,

a a  r o b  s i k s l a y  1 9 2 0 /3 3 2 1

w Szkole badł&lterp Lurnato^Icza
SraMdw, n tea Florjań3ka 35, Telefon Tl 13

- i  kurs. lOcsse i 4 m iesięczne o l  21 do 39 czerwca to r.
Początek nauki 10 w r,eśal- b. r. Wnisy po f-rjaob wakacyjnych  
na kur.,a roczne bęaą przyjmowane tyi_o w miarę wolnych miejso.

tfjas ImwMfilia
u BerySiflwiu

poszukuje Mifynoyranych u- 
r /ęd n ik ó w  adm in is tra cy jn y ch  
i inżynierÓA-machaników (Po
laków ). W ymagane zgłoszenia 
z podaniem curriculum vitae 
i odpisam i świadectw.

4559 2 3

S u b s tyfu ta
na czas 6-tygodniewego urlo
pu poszukuje notarjusz Ma 
chowski w Rzeszowie.

4607 2 2

S u k i e n k i
dziecięce pł szrzyki, norańka en 
gros i detalicznie od la t 2 —14 
wykonaje wzorowo na zamówienia 
szwalnia i hafci»m ia Zawiązku Pra
cy Polskich Kobiet, i  raków, ulica 
Bracka 8. i  97 2 2

postawa drzewa 
do bsśówy EKlfw.

Zapraszam do wnoszenia ofert 
na dostawę materjału drzewnego 
(Jo budowy mostów. Materjał ma 
być obrobiony według wymaganych 
wymiarów z dostawą na miejsce 
bodowy. Szczegółowe warunki do- 
s ewy i wykaz m aterjjłów poda 
Kieiownictwe okręgu budowniese- 
go w Bochni 4417 3 3

Sfocls! parowy
Kornwaia :-;8 m* p. o., zŁ iorzi h  
ŻelaZJty na. spirytus, poje oi.ośi.i 
2 0 hl, daż,ą, silni peraną do 
urod y  — pierwszorzędny tahiykat, 
h. mało używane, ma na spr*c..aś 
zarząd dóbr Świdnica, p. Ktako- 
wiec. 4 o l0  2 i

JBo sprieii
z powodów fam ilijnych handel że
laza. dobrze prosperujący. — Zgło
szenia pod „ Ż e la z o “ przyjmuje 
Admin. „N, Reformy". 4576 2 2

su in
w Giogówie z igrodem owocowo 
jarzynowym, za marek lOó.OOfl 
sprzeda Binro F . Turlińaki, Kra
ków, ul. Podwale 3, 4519 2 J

Garnitur piuszowy
w bardzo dobrym stanie, ■ duże 
lustro z konsolą marmurową, 2 - iel- 
kie figury, aarnisze, zegar — di 
sprzedania. Wiadomość: ol. Szlab 
1. 63, I piętro, od god* 3 - 6  pi 
południu. 4623 2  2

f o r t e p i a n
krótki, c z a rn y  Keaisch, do eprze
dauia. Uliea Długa 31, III piętro 

4554 3 3

H G-umkowb a k c y e

Polskiego przemysłu k o r k o w e g o  
są wyjątkowo korzystna i absolutnie oewną lokatą kapitału.
Zaliczki po 175 marek na każdą akcję przyjmują pi?*,‘ szo- 
rzędno banki. Jestto pierwsza w państwie polskiem wieltai 
fabryka korków, linoleum i izo'acyj korkowych, która zatrudni 
przeszło 1000 robotników. Olbrzymi zbyt jest zapewniony, 

Cłc ochronne wyklucza konkurencyę zagraniczną.
W y so k a  d y w id e n d a  I s z y b k i  w z r o s t  w a r t o ś c i  akcy?  

n ie w ą tp l iw e .
Frospekty i deklaraoye wysyła bezpłatnie: , S p ó łk a

a k c y in a  P o ia k f s g o  p r z e m y s łu  k o r k o w e g o 11, W av- 
s z r w a ,  u l ic a  £ śzra w ia  Ł. 1. 3952 4 4

i f  a a £33*
1 1-510 m l izyny ro lrtc ia
do natychmiastowej dostawy 

poleca

4477 4 10

XUI Me Zsrcmadzenie
Stomsrzpzgnia oszrzętóti i pDżyczel?

\y R n ^ n y ś ly  W i m

odbędzie się d n ia  3  lip n a  1 3 2 0  r .  o godzinie 3 po połu
dniu z następującym

P o r z ą d k ie m  d z ie n a y m :
1 ) O dczytanie ostatn iego protokółu;
2) Sprawozdanie D j i  :kcyi z czynności i rachunków z t  rok 

1919
3) Odczytanie sprawozdania z Instrary., prieprowadzonej 

prze? delegata Związku Stowarzyszeń zarobkowych i gosp. 
we Lwowie;

4) Sprawozdarie Ronniiyi rewizyjnej i wniosek o udz;elenie 
Dyrekcyi absolutoryam z czynności i rachunków za rok 
1919;

5) Wybór 12 cztonków Pady Nadzorczej na lat trzy;
6) Wybór Komisy! rewizyjnej z 3 członków;
7) W nioski członków. 4635

Radomyśl W ielki, dnia 13 czerwca 1920 r.

o  ź a & T k l  l u s t e r

P .  E a J 2 £ L S X I  1  J .  ś O U t o A Z f O W a S Z
pr^yimnie zan.ćwienia na w szelkiego rodzaju lustra t..ze ln icn  kształ
tów i wszelkich rozmiarów. S r a k i  ur, o  ta c  h ć a r ja c k i 3 , I p lą tM .

4531 2 i

Sekretarz: 
i i i z s !  Ł o i.

Prezes Ftady Nadzorczej: 
JTy-sf K w a u a fe w s k i.

M O S I Ę Ż N E
ŁLO. Y FALKI,I I CZĘŚCI TYCHŻE

O K U C I A  D O  M E B L I
 » M O S IĘ Ż N E  ~  - = =

POLECA: 4256 J 3

. U E « 1 P g 3 . S , X { R d M @ W
FLO RYAŃSK « 12,

SKŁAD T O W A R Ó W  ŻELAZNYCH =

■s W tóak arn i Literark??j w Krakowie. oL JasreRońrk* L  10-

GUMY AUTOmi.OWE
(PNEUM ATYK 1) i

S l l l i f i  wa WS7V8t^'c  ̂ wymiarach I I 3 I 8 9  1  
1 1 1 1  i  1  natychmiast do sprzedania B  B fi 9  i  i

Spółka aułginoliilowa „M 0T0R“ I
ów Kraków-Dębniki, ui. Barska 12. 7 8 i

Fvxądca DraYarni L, K. Górrsj.


